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Sprawa wileń 


WARSZAWA, 10, 4. — Wczoraj w Sądzie Okre- 
Bowym w Warszawie toczył się proces docenta Uni- 
wersytetu S. B, Stanisława Cywińskiego oraz wydaw 
cy „Dziennika Wileńskiego“ Aleksandra Zwierzyń. 
4.080 oskarżonych z art. 152 o zelżenie narodu pol 
skiego, 

O godz. 9-cj na ławie oskarżonych zajmują miej 
*co sprowadzony z więzienia doc. Cywiński oraz 

eksander Zwierzyński odpowiadający z wolnej 
Mopy, Oskarżonych bronią adwokat Jasiński adwo- 
At Glaser, adw. Engiel, Nowodworski i Pierucki. 
O godz. 9.ej min. 40 na salę sądową wchodzi kom- 
plet sędziowski w składzie przewodniczący sędzia 
Przybyłowski oraz sędziowie Danielewicz 1 Dyzmań 
ski, Oskarża prokurator Żeleński, 

Na wstępie przewodniczący przystępuje do spraw 
zenia personalii oskarżonych, 


PERSONALIA OSKARŻONYCH. 
„Stanisław Cywiński docent Uniwersytetu Wileń. 
skiego urodzony 27 sierpnia 1877 r. w Mohilowie n. 
Dniestrem, żonaty, zamieszkały obecnie w Wilnie. 
Z wykształcenia doktór filozofii. W wojsku nie słu- 
żył, po odzyskaniu niepodległości zaliczony został 
do pospolitego ruszenia. Jako b. nauczyciel szkół 
średnich pobiera zaopatrzenie emerytalno z fun- 
duszów publicznych. 
Aleksander Zwierzyński, urodzony w r, 1880 w 
Uszynie, powiatu łódzkiego, z zawodu dziennikarz | 
Posiada dyplom wydziału prawnego Uniwersytetu 
arszawskiego, 

Obrona zgłasza wniosek dotyczący powołania ki 
datkowych świadków, z których część zgłoszono już 
w podaniu | 
Wilnie, 

Obrońca oskarżonego Cywińskiego adw. Glaser 
wnosi o powołanie szeregu nowych świadków, nie 
tylko zgłoszonych już uprzednio, a wnioski o wezwa 
nia których sąd w Wilnie aa posiedzeniu nicjawnym 
zę ił oddalić, Obrońca powołuje się na art | 
Poz kpk., zezwalający na doprowadzenie do sądu 
a już raz oddalonych 
piel naiean a tonego Zwierzyńskiego odw, En- 
srian] zy do „Wniosku obrony dotyczącego po* 
rd sz "gu świadków dowodowych, a odrzuco: 

ı na posiedzenia niejawnym sądu wnosi o po- 
wołanie ponownie red, Stanisława Mackiewicza, oraz 
re Stanisława Kościsłkowskiego, podobnie jak i 
dw, Glaser obrońca wnosi o przesłuchanie powyż- 
szych świadków na okoliczności wymienione już w 
podaniu złożonym w Sądrie Okręgowym w Wilnie. 


skierowanym do Sedu Okręgowego w 


REPLIKA PROKURATORA. 

Po przemówieniach obroňsów przewodniczący 
udziela głosu prok. Żeleńskiemu, który podkreśla- 
Jąc na wstępie, że obowiązkiem sądu jest dążyć do 
jak najpełniejszcego scharakteryzowania osób oskar: 
żonych, stwierdza jednak, że zarówno pod wzlędem 
faktycznym jak i co do charakterystyki oskarżonych 
zeznania dopuszczonych przez sąd świadków będą 


w zupełności wystarczające. 

Wobąc tego prok. Żeleński wnosi o odrzucenie 
wniosku obrony powołania dodatkowych świadków 
dowodowych. : 

Po replice prokuratora zabierają glos ponownie 
obaj obrańcy podtrzymując swe dotychczasowe ar. 
gumenty na rzecz powołania nowych świadków. 

Po wysłuchaniu wniosków obrońców i repliki | 


Iro - 
I om, przewodniczący zarządza przerwę, w! 
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Ja tórej komplet sędziowski udaje się na na 
rum 4. 
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obrone obu 


świadków, 


przewodniczący odczytuje postano- 
sprawie wmiosku zgłoszonego przez 
oskarżonych powołania dodatkowych 


S T ż 

Sęd po wysłuchaniu wniosków obrony postano- 
odrzucić wnioski zgłoszone przez obronę obu 
arzonych i to dla tych samych motywów z jakich 
sąd odrzucił 


wił 
Da 
na posiedzeniu niejawnym w sprawie 
Powołania świadków zgłoszonych już poprzednio, Co 
Mẹ tyczy świadków po raz pierwszy zgłoszonych, to 
"Oni wskazuni na te same okoliczności na jakie 
sąd dopuścił juź świadków obu oskarżonych, 
'AKT OSKARŻENIA. * 7 

Następnie sąd przystąpił do odczytania aktu œ 
skarżenia przeciwko Stanisławowi Cywińskiemu i 
Aleksandrowi ŹZwierzyńskiemu, oskarżonych z art. 


Fk k: Oskarżen; sg oni o to, że w dniu 30 stycznia 
1938 r. w Wilnie w 


nakładzi publicznie rozpowszechnionym 
a N 7 I aa | 
d = = ny. 29. czasopisma „Dziennik W ileński 
gi n śię zelżenia narodu polskiego. Stanisław 
jywińs tzor nis u w 
kwa i prz Użycie w treści artykułu pt. „Ci JE | 
Ba żywego wyraza dla określenia osoby Marszałka , 
; ski c > i jd r . ź 
X ki Józefa Pił udskiego i Aleksander Zwi rzyń- | 
ski prze z zamicszczenię powyższego artykułu w 
wymienionym numerze „Dziennika Wileńskiego” | 
Czyn wskazany stanowi przestępstwo z art. 152 


W uzasadnieniu akt oskarżenia głosi: 

W dniu 30 stycznia 1938 r, w nr. 29 czas 
pisma „Dziennik Wileński", którego wy- 
dawcą jest Aleksander Zwierzyński, zamie 
gczony został artykuł p.t. „CO.P,* pióra 
Stanisława Cywińskiego, w treści którego 
autor, poddając krytyce książkę Melchiora 
| Prze- | 


ańkowicza 0 Centrainym Okręgu 
, uży. m. in. następującego zwro 
cz... daje szerzg żywych ob- 
ro, co widział, no i czego nie wij- 
lai, ale co podobno ma powstać w czasie 
najszybszym w tym sercu Polski, zadając 
łam słowom pewnego kabotyna, który ma 
gent 0 Polsce, że jest jak obwarzanek: tyl- 
Q 


t» Vańkow ICZ... 
razów tern 
dział, 


Y, 


„0 to coś warte, co jest po brzegach, a w] 
środku pustka”. Powoiana cvit: zacze.p- | 
nieta została jst ze w.pomnianej KSiąż | 
U Melchiora Wańk wicza, gdzie powyżs `i 
Owa przytoczone zí jeko.słowz, Wy- 
ine przez Marszalka Polski Józe! 
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Nakład nr. 29 z dnia 30 stycznia czaso 
pisma „Dziennik Wileński“ uległ rozpow: 
szechnieniu, 

Oskarżeni przesłuchani w dochodzeniu 
do winy się nie przyznali i wyjaśnili: Stani- 
sław Cywiński — że opracowując artyku 
p.t. „C.O.P.* przypuszczał, że autorem cy- 
towanych przez niego słów jest publicys:a 
Stanisław Mackiewicz, nie zaś Marszałek 
Polski Jżzef Piłsudski, Aleksander Zwię- 
rzyński — że kierując do druku artykuł Sta 
nisława Cywińskiego p.t. „CO.P." byl 
przeświadczony, iż autor podał w przyto- 
czonym urywku słowa Stanisława Mackie- 
wicza, 

Po odczytaniu aktu oskarżenia przewo- 
dniczący udzielił głosu oskarżonemu Cy- 
wińskiemu, celem złożenia wyjaśnień, doty 
czących sprawy. 


ZEZNANIE OSK. CYWIŃSKIEGO. 


Osk; Cywiński do winy mie przyznaje się, oświad 
cza, że od czasu do czasu pisywał artykuły literackie 
i krytyki przeważnie z nadsyłanych książek, czasem 
zaś artukuły publicystyczae-polityczne. Jeśli chodzi 
o recenzje z przeczytanych książek, to przeważnie 
otrzymując na krótki czas jakiś egzemplarz, robił 
krótkie wyciągi na podstawie których później pisy= | 
wal artykuły. Tak było i z książką „Centralny O- 
kręg Przemysłowy” Melchiora Wańkowicza. Książkę | 
otrzymał w okresie Bożego Narodzenia, przeczytał 
ją pobieżnie i zwrócił uwagę nie tyle nawet na ta. 
mą jej treść co na przypisy umieszczone na końcu, 
jak np. zdanie, że „w Polsce ponicwierano człowie 
kiem, ale to poniewieranie było potrzebne” į nawet, 
w trzech poświęcił pole- 


czwartych swego artykułu 


nie red, Mackiewicz. To zdanie go nd 
pominało do złudzenia opinię wyr dzianą kie- 
dyd przez rrduktora „Słowa Wileń go". O tymi, ; 
że porównanie podobne robit kiedyś Marszałek , 
Piłsudski, nie wiedział, w pismach Marszałka tych 
słów nie znalazł i przpuszcza, że jeśli Marszałek te 
słowa wypowiedział to nie w 
nej opinii, lecz rzucone były 
Sławojem-Składkowskim. 


tylo, bo przy 


mice z tym zdaniem. Robiąc wyciąg z tej książki, | 
zwrócił uwagę na inkryminowane w akcie oskarże- | 
nia zdanie, robiąc przy nim dopisek; Polska — ob- | 
warzmek Cata — jek popularnie zwany jest w Wil-j 

| 


formie jakiejś oficjal-, 
w pogawędce z gen. 
Artykuł swój pisał w. kilka 
tygodni później na podstawie tego wyciągu. Nastę- | 
pnie osk, Cywtński wskuzuje na różnice zarówno w 
sensie jak į nasileniu uczuciowym, zachodzące mię: | 
dzy słowami Marszałka Piłsudskiego: „Polska jest, 
jak obwarzanek — to warte coś co po brzegach*, 
słowami przytoczonymi w tekście artykułu: „Polska 
jest jak obwarzanek, tylko to coś warte, co jest po 
brzegach, a we środku pustka“, 


Tłumaczy następnie, dlaczego zwrócił na to uwa 
ge, przytaczając użyte kiedyś przez red. Mackiewi. | 
ód w x . # è + 
czą powiedzenie: „Galicja dała nam wojsko, Wiel- 
kopolska — pracę, Litwa — siłę i rozum, zaś cen- | 
trum Polski wraz z Warszawą dało Kawecką i Mer- | 

Ikẹ“, i wskazuje , że Marszałek w swym powiedze | 
snikę , 1 Ws A rp i j K 
niu nie wykluczał istnienia wartości w środku Pol- 


Pragniesz 


Łódź niedziela 10 kwietnia 1938 r. 


KARSZAŁKA 


ski, podczas gdy nżyte w jego zdaniu słowo „pust. 
ka“ odpowiada właśnie opinii redaktora Machiewi- 
cza, Następnie oskarżony dłuższą chwilę analizuje 
słowo „kabotyn*, określając, iż w publicystyce po- 
wtarza się często w charakterze ironii, ale jest bar- 
dzo dalekie od obelgi. W krytykach Jitreackich po- 
wtarza się œzęsto, jest bowiem związany z okresem 
romantyzmu i stosowany być może nawet do Sło. 
wackiego i Norwida. Dalej oskarżony stwierdza, że 
zaliczany jest do opozycjonistów, jest jednak opo- 
zycjonistą umiarkowanym, niczego bez zastrzeżeń 
nie pochwała, żadnego jednak również zjawiska z 
wyjątkiem komunizmu bezwzględnie nie potępia. 
Trzyma się jednak zasady: niczego nie adorować, 
niczego nie bezcześcić, W stosunku do Legionów od 
nosił się z zachwytem, miał trzech braci ciotecz- 
nych legionistów, z których dwóch połegło 28 gru- 
dnia 1918 roku. W sali „Lutni* wypowiedział sam 
pierwsze słowa pochwały oficjalnej na cześć Mar 
szałka Piłsudskiego, a w swym pamiętniku mówi o 
nim z najwyższym entuzjazmem, 


PODKREŚLONE ZDANIE. 


Jego opinia opozycjonisty powstała pod wpły. 
wem artykułu drukowanego w „Dzienniku Wiłeń- 
skim“ 9 maja 1926 roku pt. „Co o Piłsudskim powie 
historia”, Przytacza natomiast dalej słowa swe, że 
„przybywającego do Wilna Marszałka Piłsudskiego 
witało Wilno tymi słowami, którymi pieśń wielka- 
noma wita Zbawiciela“, Obrazując dalej swój sto- 
sunek do Marszałka Piłsudskiego, pokreśla, że w 
jednym z artykułów, przytaczając depeszę Marszałka 
do marszałka Focha z 1918 r., że nie Legiony ale 
zwycięstwo koalicji nad państwami środkowej Eu- 
ropy zadecydowało o wielkości Polski, w których 
Marszałek poniżył się zarazem i wywyższył, gdyż 
pokora jest najwyższą cnotą chrześcijańską, oddał 
mu najwyższą pochwałę jaką można było oddać 
człowiekowi. Oskarżony s'wierdza wiąc, że nie uwa. 
ża się za winnego, gdyby bowiem słowa, których w 
żył w artykule były rzeczywiście słowami Marszałka 
Piłsudskiego, to uczyniłby mu krzywdę, gdyby wie- 
dział, że zdanie to tak przypomina słowa Marszałku, 
nie użyłby go, nie przypuszczał jednak nawet, że 
Marszałek kiedyś użył podobnego określenia. 


i Z A i REWA ZAKO 
CENY OGŁOSZEŃ: 


Przed tekstem t.j. 
ca w, m-m 1 łam, 
50 gr, nekrologi 40 gr., zwycz, 14 gr 
strona 10 łamów, drobne 12 gr: za wy- 
raz, dla poszukujących pracy 10 gr. 
najmniejsze ogłoszenie 1.20 gr. dla 


bezrobot 1 zł. Ogłoszenia dwukolorowe 
50 proc: drożej, ogłoszenia zagranicz. 
ne i trójkolorowe o 100 próc. drożej. 
Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 45 uł 
Jeny ogłoszeń niedzielnych są o 256 proc 
droższe, 
Za 1 w, mm. w 1 łamie szer. 70 mm, 
(strona 5 łamów), w wydaniu prowin- 
cjonalnym zł 1—, Za termin druku 
1 treść ogłoszeń administracja 
nie odpowiada, P, K O. Nr. 602880 


Opłata pocztowa niszczona gotówką, 
€EZE =e t aee eua 


ska przed sądem warszawskim. 


iały zgrzytem 


PIŁ$UDSIKIEGO, 


Na pytanie obrony oskarżony wyjaśnia, 
że do ostatniej chwili nie wiedział, jaki 
ustęp jego artykułu wywołał reakcję; sądził, 
że raczej może zdanie „o  poniewieraniu 
człowieka". O istocie sprawy dowiedział się 
dopiera od prokuratora, gdy PE mu 
egzemplarz z podkreślonym zdaniem, 


ZEZNIANIE OSK. ZWIERZYŃSKIEGO. 

Dalej zeznaje osk. Zwierzyński. Do winy 
się nie przyznaje. lnkryminowany ` artykuł 
zastał w tece redakcyjnej wraz z kilkoma 
innymi. Artykuł przeczytał, czy nie zawie- 
ra z punktu widzenia cenzury jakich niedo- 
zwolonych momentów, zwrócił uwagę na 
cytowany w akcie oskarżenia ustęp, jako 
zawierający wiele analogii z opinią red. Mac 
kiewicza i w sprawie tej opinii toczyła się 
nawet na łamach obu pism polemika. Przy- 
tącza dosłowny tekst użyty przez red. Mat- 
kiewicza: „Wielkopolska dała pracę, Mało- 
polska — wojsko, Warszawa — Kawecką I 
Messalkę, ale geniusz, siłę, rozmach daliś- 
my Polsce my“. Po zamieszczeniu artykt- 
łu w ciągu dwóch tygodni nie było żadnych 
reakcyj. Dopiero później, gdy został wy- 
puszczony z aresztu, o tym, jakie to okre- 
ślenie ma istotnie znaczenie, dowiedział się 
od prokuratora. Na pytanie prokuratora, 
czy słowo kabotyn traktuje równie jak oskar 
żony Cywiński, jako „dobrotliwe', stwier- 
dza, że jest to słowo, ostre lekceważące, 
stwierdzą jednak że w polemice między red. 
Mackiewiczem i osk. Cywińskim używano 
wiele astrych słów. Następnie na pytanie 
rokuratora osk. Zwierzyński ustala, że 
iotr Kownacki pisywał w „Dzienniku Wi- 
leńskim" przez krótki czas był stałym współ 
pracownikiem tego pisma, ale oskarżony w 
tym czasie w Wilnie nie był. Dalej stwier- 
dza, że Jan Obst by: przez dłuższy czas re- 
daktorem „Dziennika Wileńskiego". Na py- 
tanie abrony osk, Zwierzyński wyjaśnia, że 
za czasów Okupacji niemieckiej „Dziennik 
Wiłeński'* należał do księdza Songina i wte 


ç 


PIATKÓWYKI 


TAi) z +D Dz: 
(UW ET ' 


( R : Ep 


Konfekce CHRZEŚCIJAŃSKI M% 
DOM 0DŽIEZOWY 
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„ELEKTRODOM” 
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Łódź, Piotrkowska 115, tel. 134-42 
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Platery, 
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poleca w dużym wyborze 


J. KUMMER 


Łódź, ul. Przejazd 


(róg Piotrkowskiej) 
CENY B, NISKIE, 
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dy właśnie redagował pismo Jan Obst. Osk. 
Zwierzyński stwierdzą dalej, że w okresie 
1922-1935 w związku z mandatem posel- 
skim przebywał w Warszawie i dziennikiem 
nie kierował, Jan Obst pracował w redakcji 
do r. 1932 czy 1933, Dalej wyjaśnia, że z 
Wilnem jest związany od r. 1907, w akresie 
okupacji należał do Polskiego Komitetu Nä- 
rodowego, był jednym z organizatorów Ko= 
mitetu Edukacyjnego, który miał za zadanie 
szerzenie oświaty i organizowanie szkół. 
Komitet polski miał charakter reprezentacji 
politycznej, W okresie przyłączenia Wilna 
do Polski prowądził akcję prasową, był jed- 
nym z organizatorów sejmu wileńskiego i 
ako jeden z 20 posłów, dakoqptowanych z 
Wileńszczyzny, brał udział w pracach Sej- 
mu w Warszawie, W 1928 r. został wy- 
brany wicemarszałkiem Sejmu. Dalej wyjaś= 
nia, że w redakcji „Dziennika Wileńskiego” 
pracują 4 osoby, oskarżony Cywiński za swe 
prace w dzienniku honorarium nie pobierał, 
na łamach dziennika zamieścił paręset arty- 
kułów. „Dziennik Wileński* przez pewien 
czas mniej więcej między 1935 a 1937 r. wy- 
chodził jako mutacja „Gazety Warszawa 
skiej", a później” „Dziennika Warszawskie- 
|80" i Poza tym pismo korzystało też z prze= 
druków i innych organów Stronnictwa Naro- 
| dowego, 
BADANIE ŚWIADKÓW, 
Następnie sąd zarządził otwarcie 
powania dowodowego i przystąpił do bada= 
nia świadków, Jako pierwszy zeznaje Was 
lerian Charkiewicz , którego sąd, za zgoxią 
stron, zwalnia od przysięgi. Stwierdza, że 
ustęp inkryminowany czytał po wydrukowa 
niu i specjalnej uwagi na niego nie zwrócił: 
Osk. Zwierzyński należy do najstarszych 
dziennikarzy w Wilnie, w okresie akupacji 
był czynnym działączem, poznał go isinai 
lepiej dopiero na terenie Syndykatu Dzien- 


poste- 


nikarzy. Odznacza się dużym taktem, wno- 
si pierwiastek spokoju i rozwagi. Jako pre- 
zes sądu dziennikarskiego 


jest bardzo! Ce- 
niony, Na pytanie- prokuratora stwierdza, 
że Piotr Kownacki był współpracownikiem 
„Dziennika Wileńskiego", nie może jednak 
akręślić w jakim czasie. O K wnackim sły 
szał, że miał wę w sądzie adwo= 
kackim, szczegi łów jej nie zna, jednak wie, 
ze CNOdZHO 6 


jakąś spr: 


| ikieś powiedzenie jego 0 
Osobie Marsz Uka Piłsudsk ego W związ- 
ku tym 3 ał zawieszony przez Syndykat 
Dzienn jednak gdy sąd adwokacki 
udzieli ylko nagany, został przez Syn- 
dykat przywrócony do praw członkowskich. 
Następnie wyjaśnia. że redaktor naczelny 
recenzji literackich szczewółowo zwykle nie 
bada, gdyż dz ten je zazwyczaj oddany 
pod kierownictwo którejś % zaufanych osób. 


Osk. Cywińskiego świadek zna, pisał na 
wet pracę w związku z 25-leciem jego dzia- 
> tm poważaniem ja= 

teracki, był nawet ną 
które były poka- 
Osk. Cywińskiego 


nego patriotę, który 
polityczne bardzo 
nie zajmował pozy= 


cji biernej 
W dalszym ciągu swych zeznań świadek 


Charkiewicz, współpracownik redakcji „Sło 
wa Wileńskiego* charakteryzuje na zapyta 
nie obrony stosunek Stanisława Cywińskie= 
go w okresie wielkiej wojny do spraw Le= 


ianów i t. d. Świadek przedstawia Cywiń= 
jako człowieka o t. zw. orientacji le= 
ej. Cywiński przewidywał zwycię= 
ła dalszą metę koalicji nad Austrią 1 


i, uważając nak rozpoczęcie wal 

s inej przez przeciwko Rooji 
za krok niewątpliwie dodatni, 

W dalszym ciągu zeznaje Zygmunt Fe- 


szeroko charak- 


Zwierzynskiego 


dorowic, dziennikarz, któr 


G? ność OSK 


ryzuje 


(dokończenie ną stronicy 2-giej) 


KRAWATY 
KOSZUŁE 
CZAPKI 


Poleca po cenach 
fabrycznych 


ZEMINSKI 


KG wSKĄ 98, Tel. 172 11 
DETAL 


tA 


- apea a — wa 


—— 


(dawniej „CZARY”) 


DZGiIĘKOWY KINO-TEATR | 
CEGIELNIANA 2 tel.107-34 


% 


TOPADAM 
EDOS Pobos 


| A B R 


sr 
U i" 


WY 


ANE AZTICEK X 


Pocz. 0 12-ej 


sty 


ki” KATOWICE, 10. 4. Przed Sądem Apelacyj- 


spólnika Wł. Sparzyńskiego, 


ro Cofni cie zakazu działa 


A| 
j 


y 
, 


ki” _ WILNO, 10. 4. PAT, — Wojewoda wileński 
*  pezychylając się do prośby członków Stronnict 
y - wa Narodowego cofnął s dniem 8 


Be, 
n 


U 
NI: 
i 
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y Łódź, dn. 10 kwietnia — Wczoraj jak wia 

|. domo bawiła w Łodzi wycieczka członków rzą 

a di wyższych urzędników ministerialnych, za 
Į 


fi proszona przez wojewodę łódzkiego Al. Hause 
n, Nowaka i prezydenta Łodzi M. Qodlewskiego. 
w. " Uczestnicy wycieczki powitani zostali na 
| dworcu przez p wojewodę | prezydenta w oto 
| cezeniy wyższych urzędników administracji | Sa 
«. morządu, Z,kolei udali się do Rady Miejskiej, 
] „plzle oficjemym przemówiemem "powitał ich 
á ky Prezydent Godlewski, przedstawiając po 
_Mistorię rozwoju Łodzi, przechodząc następn'e 
ij do scharakteryzowania Łodzi współczesnej jako 
Fi miasta przemysłowo - robotniczego, miasta wiej 
F klej pracy, wielkiego wysiłku i wiefkich potrzeb 
= a lednocześnie jako środowiska które wielokrot 
i mie zdawało | zdaje egzamin obywatelski. 


j 


VOXRADIO z 8-ma lampami zł 185, — zużywa 

15 watt, — wózki dziecięce I rowery, na raty od 
= 60 zł tygodniowo, Piotrkowska 79, w podwó- 
pzu. 
E. I/POTRZEBNY zdolny czeladnik krawiecki, 
4 YAI Kościuszki 41, Kowalczyk, 


ri lęk mes 
|| (MASZYNA „Singera”” bębenkowa oraz Kaizera 
| Sa 120 do sprzedania Piotrkowska 189, B. Ma 


l. tusiak, 


P E ~ - m 
|, 56ZŁ. TRWAŁA ondulacja z gwarancią, grube l» 
Ji, czki | piękne fale. „Nina”” Główna 32, tel 124-31 


ee ZACHĘTA 


=== Zgierska 26 mmm 


PD SAD APELACYJNY W KATOWI 
b. zatwierdził wyrok Śmierci na Maruszeczkę 


Åy zatwierdził wyrok śmierci w odniesieniu do 
rym w Katowicach odbyła się rózprawa odwo 


sA Fłewca bandyty Nikifora Maruszeczki oraz jego 
b: 


Po przeprowadzonej rozprawie Sąd Apelacy! | 


ai na Wileńszczyźnie, 
14 kr w dniu 18 lutego rb zakaz dzjałalności 


kwietnia 


krótce 


i 


p-s 


TP 
r 


1 


M. 
j 


|= 


a 


| 
| "(przy biokach ZUS) Wiadomość u gospodarzi 


ZAGINĄŁ piesek biały kudłaty, wabi się „Cza* yi 
| | Trus" Odprowadzić za wynagrodzeniem ul. Po- ka 16 m. 2 
i) gonowskiego 86, (Zakątna) do gospodarza. 


MARIANNA OKUPSKA ul. Ciemna 11, zgubiła 
legitymację, wyd. z firmy l. K. Poznański. 


ODSTĄPIĘ od maja 2 pokoje z kuchnią, wszel- 
kle wygody, niedrogie komorne, spokojna i ci- 
cha dzielnica, śródmieście. Informacje dni pow- 
szednie, telefon 195-40 od 8-15. 


KUPIMY motor gazossący komplet, 40 do 50-kon 
my w dobrym stanie, Szczegółowe ofbrty pod 
Mr. 14,105, dó „Par” Poznań. 


DOM do sprzedania przy ul. Sokola nr. 7 


— -< m m 


i NA RATY konfekcję damską, męską, dziecinną 


lisy Przyjmujemy obstalunki „Konfekcja Ludo 
wa” Flac Wolnośck7 w bramie. 


NIE MĄ lepszych zarobków, ani oprocentowa- 
nia: Artykuły pożądane wszędzie, Wytwórnia: 


_ „Nowości Praktyczne”, Warszawa, Złota 37. 


„Atr 


| 


I 


2 
R 
| NA RATY ubrania | palta obstalunkowe z naj 
Į 


lopszych towarów biolskich | tomaszowskich, 
najlepsza rebota u Meundrowskiego, Nowomiej- 
ka 5, godz. 5-7 wiecz. 


zzz ——— z wzi 


- „aaa mm 0 


GARDEROBA, stół, krzesła lustro, łóżka maie 
race okazyjnie sprzedam przy Zgierskiej, Jas- 
ra nr. 6, Niedźwiecki. 


MUOTOCYKLE James, Carlton, Bezkonkurencyj 
= 100-ka dwuosobowa na balonach przeciw- 
zęówych, Nowe wamocnione modele 1938 r, 


"ajfłuższe rozstawienie osi kół Bez prawa ja-, 


"ly odatku, Werunki najdogodniejsze. Dom 
A eno - Handlowy, Leon Leszczyński, War 
va, Trębacka 10, Oddział, Łódź. Piotrkow- 
ita 175, 

z c 
JASNOWIDZ Wiulins — to Twój synonim szczę 
icia!!! We wszystkich sprawach: loterii, kradzieży, 
<horoby, zdobycia miłości; zskopanych skarbów — 
zwróć się odwrotnie, podaj datę urodzenia eje 
den zloty ra porto. Bezpłatnych soansów nie wy- 
Kanuję. Adresowuć; Jasnowidz Wittlins, Kraków, 
Urzędnicza 42/3. 


DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH! 


napięcia ile w ostatnim najnowszym filmie — Ken Maynard'a 


ZDRADZiECKI WĄWÓZ 


JUTRO PREMIERA podw. progr. z Borysym Karlofiem. 


OSTATNIE 2 DNI! 
Trzy wielkie asy $ 


Robert Taylor, Victor Mac Laglen i Barbara 


I) Rewelacyjny program sezonu, sensacja nad sensacjami p. t. 


„ZAGINIONE MIASTO“ 


W r. gł. WILLIAM BOYD 


7 CEEE AAR E A T aR 
DZIŚ PORAZ OSTATNI. — PORAZ PIERW SZY W ŁODZI! 
| Nigdy jeszcze nie było tyte sensacji, tyle emocji i fascynującego 


* „BCHe'* 


z NN m m 


wiatowej kinematografii 
Stanwyck 


Ostatnia noc skazańca 


OSTATNIE 2 DNI! 


_ Film, który każdy oglądać będzie z zapartyra tchem. 


Rewelacyjny film w naturalnych kolorach 


Władczyni Puszczy 


wg powieści „Kraj Boga I Kobieta” 


W r. gł. GEORGE BRENT I BEVERLY ROBERTS 


Passe-partouts | bilety ulgowe nieważne. 


oskarżonego Maruszeczki, natomiast Sparzyńs- 
kiero skazał na 8 Jat więzienia za podżeganie 
do zbrodni. 


— — 


Iności Str. Narodowego 


tęgo stronnictwa na całym obszarze pasa grani 
cznego województwa wileńskiego, 


Wycieczka wyższych urzędników m aisterialnych 


opuściła Łódź, 


Następnie uczestnicy wycieczki zwiedzili 
najważniejsze obiekty w mieście oraz Szereg 
przedmieść Łodzi zatrzymując. się dłużej w Do 
inu-Poimniku Marszałka J, Pilsudskiego na pla- 
cu Boernera oraz przy robotach nad rzeką Łód 
ką, w parku udowym i w osiedju na Polesiu Kon 
stantynowskim., Dalej wycieczka zwiedziła ha. 


lọ sportową gdzie podejmowana była śniadaniem 


żakiady przemysłówe Scheiblera i Grohm na, 


urządzenia wodociągowe na Budach Stokóws.* 


kich, roboty drogowe, miejskie Instytucie Zdro- 
wia, opieki społecznej oraz oświaty i kultury 
Po obiedzie, którym uczestników wycieczki 
podejmował w Grand Hotelu prezydent miastt, 
goście warszawscy opuścili Łódź o godz. 20.23 


GE IEPA TAEAE I 1 PER TLT TSIREZTEWA ZJ 


RADIO - KOLOS z 8 lampami zużywa 15 watt 
zł 185, — Wózki dziecięce, rowery. Spłaty od 
zł 2,60 tygodniowo, 6-go Sierpnia 7, 


BILARD piramidka, automat i żelazne krzesła 
ogrodowe do sprzedania, Kilińskiego 147, W 
cukierni. 

panic ct AA PRZ IE Py'"2 
JEŚLI trwała ondulacja to tylko w zakładzie 
fryzjerskim „Stanisław” Główna 33, uwaga w 
podwórzu, komplet 5 zł. 


z 
WAŻNE DLA PAŃ. Trwała ondulacja w pięk- 
nym wykonaniu w salonie fryzjerskim, Radwań 
ska 17, tel. 179-68. Ceny przystępne! 


DO WYNAJĘCIA mieszkanie umeblowane z 
I balkonem przy rodzinie. Pabianice, ul. Tkac- 


POTRZEBNY od zaraz pracownik fryzjerski, 
i manikurzystka na stałą posadę, Łódź Zgierska 
Nr. 116. 
em 
TKALNIĘ mechaniczną z urządzeniem na 16 kro 
sien sprzedam, Pabianice, Karolewska 36. 

2 SEE w ER 

* NADZWYCZAJNA okazja! Na białej harmonil 
wyuczam w sześciu miesiącach, Instrument do 
dyspozycji. Niczamożnym ulgi, Kilińskiego 79. 
m. 26. 


JE =" ER SES EMR ZEŃ [> Z OR FADE 2 
POTRZEBNA dziewczyna do pomocy w gospo- 
darstwie, Radwańska 49, mieszk. 1. 
PZYPBŁĄKAŁ się wyżeł biały w brązowe laty 
i nakrapiany. Do odebrania za żwrotem kosztów 
Pietrzak N, Obywatelska 13. 


OKAZYJNIE do sprzedania urządzenia skiepo- 
we w dobrym stanie, ul, Lutomierska 129 — w 
sklepie. 

——— 
NAJELEGANTSZE suknie ślubne I balowe w no 
wootworzonej wypożyczalni M. Józefowiczowej, 
Brzezińska 11, front 1-sze piętro. 

UWAGA eleganckie panie! Nowootworzoną wy- 
pożyczaliia sukien ślubnych | baiowych, Stodol 
niana 10, róg Zachodniej, Kutnerowa. 
SPRZEDAM tanio otomanę dywanową, ul. Kru 
cza nr. 4, m. 13. 

OTOMANY, garderoby, stoły krzesła, łóżka, 
bibłloteczki, tapczany, leżanki, stoliki do radia, 
J. Martynowski, Pomorska nr. 30, tel. 114-28. 


POTRZEBNY człowiek z gwarancją do 500 — 
| jako namocnik w filii „Korona Pogonowski:g3 
Nr. 45. 


MOTOCYKLE Ariel, B. S. A., Velocette angial 
skie najwyższej klasy, Nowe transporty 1938 r. 
Wszystkie modele B. S, A. B. S. A. 250 rewe- 
Jacyjny popularny model Ceny nie podwyższone 
Narunki nej: vgodniejsze Najwięk-ry nklnd czą 
ści, Dom Techniczno - Handlowy Leon Le- 
szczyński, Warszawa, Trębacka 10, Oddział, 
Łódź, Piotrkowska 175, 


CATCH UB 


Najmilszy podarek świąteczny to 


NOSTA-RA 


A 
t) Wznowienie wielkiej kómedił śpiewno muzy cznej, Film produkcji sowieckiej. 


nt Swist sie śmiejey, gł W. ORŁOWA. 


Następny świąteczny program 
Początek codziennie o 4-ej w soboty, niedzieięi święta o godz. 12-€j. 


Bożyszcze kobiet i najsłyniejsza tancerka świa ta Robert 
Eleanor Powell, Eddy Elsen i inni w filmie p. t 


„ZACZĘŁO SIĘ W POCIĄGU: 


Wystawa — Me!odie — Tańce — HiimoFr — Akcia! 


DIO 


„Dziewczęta z Nowolipek”. 


Taylor, 


Począte o godz. 4-€j w sobotę i niedzielę o 11-ej 


CIEZKA C: OROBĄ 
Aleksandra Świętochowskiego. 


Warszawa 10. 4 Jak si 


mity pisarz i publicysta A eksander Swiętochow 
ski zaniemógł poważnie na serce, Sędziwy p 


dowiadujemy ziako 


sarz przebywa w 
pod Ciechanowem 
lekarską. 

Ze względu na sędziwy wiek pisarza „który 
w styczniu rb. rozpoczął 90-ty rok życia, stan 
jego“ budzi poważne obawy. 


Zamieć śnieżna na wydrz eżu 


Temperatura minus 2 sto pnie 


PUCK, 10. 4. Od wczesnych godzin rannych 
nad morzem i wybrzeżem szaleje zamieć śnież 
na, opad bardzo gęsty. Temperatura minus 2 
stopnie, dmie siny wiatr, pochmurno. 


majątku swym polojczyzpa | 
i pozostaje pod stałą opieką 


aparat radiowy nabyty wfir mi 


Łódź, Piotrkowska 182 
Uwaga! Spłaty długoterminowe 


EZ Z ZE a a Małe zużycie prądu. 


Powołanie rady 


Czytnik kontrolny nad 


Warszawa 10 kwietnia — Szef Obozu Zjed- 
noczenia Narodowego powołał z pośród człon- 
pi gy szereg działaczy do Rady Naczelnej 

J. b 

Z Łodzł | województwa łódzkiego do Rady 
Naczelnej OZN powołani zostali senator Algajer 
Karol — rzemieślnik, Ignacy Lewiak — robotnik 
działacz społeczny, zamieszkały w Łodzi, Błażej 
Stolarski rolnik z powiatu brzezińskiego, posel 
na Sejm Marlan Wadowski, zamieszkały w Łodzi 

Ogólem do Rady Naczenej OZN powołano 
80 przedstawicieli społeczeństwa i działaczy, 

Rozkazem szefa OZN Rada Naczelna otrzy- 


„BŁAWAT 


be 
4 


ak 17.50, 


do 


wyborze, 


Konfekcja dzieciąca, Płaszcyki, kompleciki 
dnych fasonów. UBRANKA CHŁOPIĘCE aportowe 


od 465 do 25—, 
borze. 


szkolne 


Golfy (moc wzorów) od 8,75 do 16,50 Spodnie 
sztuczkowe od zł. 6.50 do 28—, wiatrówki ZAINARO, 
Odzież zawodowa roboczą 
(spodnie 360 do 4.50, bluzy dretichowo i cnjgowe 


wo a zł. 13.50 1 14.50, 
zł 8— do 6.50), 


GARNITURY MĘSKIE W 
RZE. SETKI WZORÓW. Sportowe od 28— do TÔ, 
26,—, 
68.. 
zl bi, 78—, f0, W dziale miarowym polecamy 


Praktyczna: zł. 
ganckie: zł, 47,—, 


18,—, 
52,—, 


nasa najlepszy krój oraz 
riałów ubraniowych we 


sportowe garnitury już od zł, 4.75 do zł. 
praktyczny garnitur od 560 do 10.60, modnę de- 


senie od 7:80 do 2860. 
W DZIALE MANUF. 


AKTUR 
NIEBYWAEY WYBÓR: 


Setki wzorów płaszczow 


WIOSNA 


em Bogato zgbputrzone mą nasze składy w najnowhze 
+ „fowery m dalalu gołanterii, manufaktu! 4 konteknji 
nag damapia, najnd wake ZARORYJ 
eleganckie; 23—, 

Modele: 48—, 47—, 68—, 60—, Kostiumy w du 
żym wyborzo najnowszych fasonów, 
Plaszozo męskio, Wiosenne szowioty od sł, 82 — 
najwyższych gatunków, 
płócienne, impregnowane angielskie, 


naczelnej 0.2.N. 


działalnością wladz centralnych Obozu, 


mała szereg uprawnień, Określone ściśle zo- 
stały również jej zadania polegające na wspól- 
działaniu z szefem występowaniu z inicjatywą 
programową i udzielaniu absolutorium władzom 
entralnym z działaności finansowo = gospodar 
czej. 

Jak z powyższego wynika Rada Naczelna ! 
lej prezydium są swego rodzaju władzą naczęł 
na OZN w sensie szeroko pojętego czynnika 
społecznego. 

Szczególnie doniosłą jest tu funkcja Rady Na- 
czelnej jako organu kontroluwiącezo działa'ność 
władz centralnych. 

(WIR. a 


firmie 


POLSKI” 


26 —, 8, łaa i 


Plaszcze gabardynowe, 
w niebywałym 


mo, 


ubranka w wielkim wy- 


WIELKIM WYBO, 


36.50, 44>— Els- 
Najlepaze gatunki: 


niobywały wybór mate- 


wszystkich ceńach, Na 
21—, na 


Y POLECAMY 


ych matriałów, wełny na 


Sprawa wileńsisa 


przed uveuam Warszawśk.... 


A (dokończenie ze str. 
jako człowieka Wysoce zrównoważonego i 
opanowanego, [akQ. jęden Z najbliższych 
współprącowników W. Fedorowicz 
rozmawiał z red. Zwierzyńskim na temat pro 
wadzenia pisma i jego kierunku. W kiero- 
waniu pismem Zwierzyński wykazał te same 
cechy swego charakteru, starając się zacho- 
wać linię umiarkowaną. 

W dalszym ciągu odpowiedzi na pytania 
obruńców, św. Fedorowicz obrazuje warun- 
ki, w jakich odbywała się praca Cywińskie- 
go na terenie wileńskim w okresie okupacji, 
stwierdzając, że warunki -të były trudne, 
m. in. ze względów braku środków żywno- 
sciowych i t. p. być może, że okres ten odbił 
się na zdrawiu Stanisława Cywińskiego, 

Trzeci z kolej św, Dworakowska, stu- 
dentką prawa na uniwersytecie wileńskim, 
lat 22, opisuje rozmowę swą z prof. Cywiń= 
skim, głównie na temat działalności publi- 
cystycznej -reda Stanisława Mackiewicza. 
Prof. Cywiński o działalności tej wyrażał się 
wysoce krytycznie, zarztcając red. Mackie- 
wiczowi, iż posługuje się on błyskotliwymi 
i obliczonymi na krótki efekt argumentami, 
stwierdzając, że praca dziennikarska Mac- 
kiewicza miała charakter eby a 

W końcu zeznaje świadek. Stefan Bur= 
hardt, bibliotekarz  bibioteki im. Wróblew- 
skich, oświadczając, że zna Stanisława Cy- 
wińskiego od lat 25. 

WYJĄTKI Z PRZEMÓWIENIA PROKURATORA 

Po zeznaniach świudków strony składają szereg 
wniosków, które sd częściowo uwzględnił. 

Na tym przewód sądowy zamknięto, po czym za 
brał głos prokurator Żeleński, wygłuszające przemó- 
wienie, którego wyjątki podajemy: 

Wysoki Sądzie! 

Kończy się przewód sądowy, gdy kończą się po- 
tyczki i utarczki na temat takich, czy innych wnio- 
tków dowodowych, jest czas myśli skierowac wresz 
cie do tego, co przecież nas tu zgromadziło, do tego 
co jest istotą sprawy, A gdy bierzemy do ręki ten 
„Dziennik Wileński" z dnia niedzielnego 30 stycz 
nia, gdy wzrok skierujemy na ten artykuł Cywiń- 
skiego, to bądźmy szczerzy przyznajmy wszyscy -= 
wszystkim nam sprawa ta jest nader przykra, Z bó- 
lem 1 ciężkim sercem podejmuję oskarżenie I je- 
stem przekonany, że z bólem i ciężkim sercem my 
wszyscy z Warszawy, z Wilna i Lwowa, z całej Pol. 
ski zebraliśmy się tu. Czy to jakiś sen koszmarny, 
czy lo jukis maniak straszący? Dnia 30 stycznia 
1930 r. w nieśpełna 3 lata po śmierci Marszałka do. 
konano zamachu na jego cześć, Publicznie, w druku 
rozległy się słowa pamięci jego ubliżająco 1 za słowa 
te zasadnie należało oskarżyć dwóch Polaków, któ- 
rych patriotyzm, których zasługi tutaj wynqszóno, 
dwóch Polaków z Wilna. Nie waham się powiedzieć, 
że my wszyscy chcielibyśmy, aby to oskarżenie było 
niesłuszne. Każdy z nas by chciał, ażeby ta rozpra- 
wa zakończyła klę uniewinnieniem, Bo gdy jest sło. 
wo obelżywe, gdy słowo to urgga Pamięci Marszałka 
Piłsudskiego, to chcemy żeby fego słówa nie było, 
chcielibyśmy, żeby ta eprawa nie istniała, ale skoro 
to słowo jest, baczmy czy możemy uniewinnić. Roz. 
ważmy to sumiennie | dokładnie, bo sprawna jest 
rzeczywiście koszmarna, 

„WYLEW ŻÓŁCI”, 
„ Oto artykuł „Dzionnika Wileńskiego“, Zanim 


si > 1.0 qui tego dowa 
Peet Birti r Ef okolicznoż 


ci, w jakich to 


1-szej.) 


słowo zostało użyta, 

Powtórzyła się klasyczna scena g przysłowia — 
kontynuuje dalej — po omówieniu książki Wańko- 
wicza swe przemówienie prokurator „uderzono w 
stół, rozległy się nożyce”, Zużyte nożyce, ule nożyce 
co dźwięczą. I zabrzmiały zgrzytem, l odpov iedzią 
na to hasło, jakże piękne, jest gorycz, jest wylew 
żółci, samo śledziennictwo, Gdy porównuję te dwa 
nastroje, te dwu światy moralne, ten Wańkowicza 
i ten Cywińskiego, znajduję już zapowiedź, znajdu- 
jọ już początek į wskazanie tego obrzydliwego, o» 
belżywego słowa, 

Dziwne staje przed nami pytanie: czy tu jest mo 
wa o Piłsudskim, czy też mowa o Mackiewicza. Dzi. 
wne pytanie, dziwne zestawicnie, Któryż a nich jest 
dotknięty tym słowem. Cywiński, profesor doktór 
Cywiński napisał to słowo, Zgódźmy się z jednym 
musimy przyjąć za domniemane, że skóro człowiek 
napki | takiej sztuki pióra pisze i to nie przy biur 
ku redakcyjnym w pośpiechu nocnym, ale u siebie 
w domu, spokojnie, to za myśl swoją, w pewnych 
przynajmniej granicach odpowiadać musi, Nazwisko 
Piłsudskiego, to nie jest nazwisko, którego hy mo- 
żna nie dostrzec. Gdy damy zwrot z tym nazwiskiem 
jest opatrzony to jakżesz uwierzyć, żeby awar 2a- 
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PRYWATNY GABINET 
Gdańska 93 telef. 178-87 


suknie, komplety i spódnice w pięknych kolorach 
1 deseniach. JEDWABIE najnowszych kreacji, gła_ 
dkie. wzorzyste i przetykane, na auknie, błuski 
t przybrania, tafty szkockie, żorżety, szyfony, mon 
gole, Kraty welniane, półwełniane | bawełniane w 
kilkuset wzorach, letnie towary kostlumówę, mu, 
kniowe 1 bluzkowe, kretony, muńliny, batysty, 
etaminy | tp. w wielkim wyborze, 

DZIAŁ OZDOBNICZY SKOMPLETOWANY JEST 

CAŁKIWICIE, 

Plranki z metra od 50 gr. do 2.50. Siatki 2 mtr. 
szerok, od 2,00 do 8,50. Piranki odpasowane naj. 
nowszę wzory | kreacje, Chodniki od 90 gr. do 
3.30. Linoleumowe we wszystkich szerokościach od 
zł. 2-—, Najnowzze dezęnie gobelin 1 brokatów, 
Coraty z metra i obrusy cerntowe, Kapy gobeli, 
nowe, pikowe, pluszowe na stół 1 łóżko, narzuty, 
obrusy, makntlct. 


W DZIALE GALANTERII DAMSKIEJ, MYSKIEJ 
1 DZIECIĘCZJ wybór nasz jest niezrównany 
Kapelusze męskie od zł. 575 do 30.—. Bielizna 

wierzchnia w najnowszych wzorach. Krawaty pierw 

szych firm Bielizna, piżamy, parasole, laski, SZA, 
liki, spinki, rękawiczki, koszule sportowe już od 

360 do 15—, skarpetki od 50 gr. 

Komplety bioliżninne damskie od 310 do naj, 
lepszych, paski, kołnierzyki, rękawiczki, pończochy 
wlasnego wyrobu, bielizna z pięknymi przybrania= 
mi. Apaszki gazową, żorżetowe, paryskie, przecu- 
dne szaliki damskie letnie zł, 8.50. 

Dia dziocka polecamy nasze gustowne wyprawki 
niemowięce, buwiczki, śpioszki, fartuszki, czapeczki, 
ubranka, pończoszki, skarpetki. Z obuwia specjal, 
nością naszą jest dziecięce domowe, gimnastyczne 

DZIAŁ KOSMETYCENY zaopatrzony jest we 
wszelkie perfumy, wody kolońskie, jakiery, puder, 
niczki, rozpylacze, saminki, pudry, śmigusówki, 
żyletki, aparaty do golenia 1 tp. 

CENY NASZE SĄ STAŁE, LEOZ NISZIE, BO 

PABZYCZNĘ, 


1BDTKY CWRZEŚCIJĄKSKI 00M TOWAROWY 


„BŁĄWAĄAT PO Lg 


Zgierska 29 ŁóDZ Balncki Rynek 


GIKEKOLO 


od 10 — 1 


SIECZKA 


Dr Feldmam 
9d3—6 


'RYWATNY GABINET 
KiliGskieś© 113 telef, 155-77 


pamiętano, a autora zapomniano, 

Zgoła inaczej, przyznaję to szczerze, FZtcz md 
się z oskarżonym Zwierzyńskim. On nie Psal, on 
tylko czytał, ale nie om jeden czytał, CO szczerze 
przyznaję: Było takich więcej, a nie wszyscy gdrnzu 
wiedzieli, że to są słowa Piłsudskiepo f że ta mo. 
wa jest o Piłsudskim, To jest istotnie ta sytuacja, 
która wielkie pozory ku obronie oskarżonego Zwie. 
rzyńskiego stwarza. Ale rnowu, gdy mówa 4 takiej 
sprawie, nie podobna się konteńtować choćby naj. 
bardziej ułudnymi porerami į musimy rozważyć, 
czy to rzeczywiście było. > 

» Do chwili zamknięcia numeru proces trwa. 


Nagły zgon w składzie wini wótek 
Kronika Pogotowia Ratunkowego 


Łódź, dnia 10 kwietnia — Wczoraj do han 
dla win f wódek na Placu Bałuckim ur. 7, przy 
szedł Jakis mężczyzna w wieku lat 50, który 
chciał coś kupić, upadł jednak t po chwiil zma: 
Wezwany ną miejsce wypadku lekarz pogot,- 
wia PCK stwierdził zgon. Karetką Pogotowia 
przewieziono zmarłego do prosektorium w ce'a 
ustalenia przyczyny zgonu. Równocześnie póliz 
ja wdrożyła dochodzenie, aby ustalić personalia 


niez 


tznanego mężczyzny, i 


a a 
S. KRYNSKA 


Choroby skórmń 1 weneryczno (kobiety. 1 dzieci) 


Sienkiewicza 34, Tel. 145-10 
przyjmuje od 11—1 1 Od 3—4 po południu 


DR BRAYN 


Choroby wkárno 1 weneryczno 


ul. Ceqie'nian" 4 tel. :.00-57 
Nioda. 1 święta od 10—1 w poł, 
Przyjmuje od 8 do 1-oj 1 5—9 włecz. 


Dr Mod. 


Jerzy uin Y 


AKXKUSIER GINEKOLOG 


A 


ILeśjonów ff, tel. 115-27 


Przyjmuje od 6. $—10 rono i 4—8 więcz. 
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$ UETAN MAR 


Ludność Maroka 
żywiołowym entuzjazmem 
do zdrowia dwukrotnie 
tana Sidi Mohammed 
i jego powrót do wł 

Stała się bowiem 
nigdy d 


ściws 


niki dokt 


jącej 


Po raz pierwsz 
ca Maroka powierzał sw 
cudzoziemskich chirurgów 
szy, by w czasie chorob 


nie we własnej rezydencji. 


Wywołało to popłoch i 
pobudliwe 
swych obyczajów Į t 


tr wie 


czej, 


uważanemu z 


światachi. karzy, 
Po pierwszym biuletynie, podającym do Już zaczęto publicznie manifestować 
wiadomości, iż stan zdrowia dostojnego 


pacjenta po operacji, d 
komitego chirurg 
całkowicie zad 


Ice 


ślepo przy tym oddanej 


awalający, 


został niechętny i niettfny. 


EEE SE) 
DYKTY 


POSADZKOWE 
Produkcji Lasów Państwowych 


Najlepsza Jakość ! Wszelkie wymiary | 


p Contrata; Gdynia, ul. Świętojańska 44 
Tel. 1916, 


Odzłały | 


ZCZUŁKI 


LP 


dkłady we 
miastach Polak! 


UŁTAN MAR 


zięczność tubylców dla euro 


Rabat, w kwietniu. 
święcHa niedawno z 
nie tylko powrót 
operowanego suł- 
a Ben Youscef'a, ale 
asnego pałacu. 
rzecz niesłychana i 
otychczas w dziejach nienotowana. 
11 grudnia roku ubiegłego komunikat 
oficjalny ogłosił, iż zdrowie sułtana obu- 
dziło zaniepokojenie nadwornych lekarzy, 
i że ci postanowili zwołać konsylium. 
Powszechny niepokój muzułmanów wy- 
wółał w dwa dni później następny biule- 
tyn, oznajmiający, iż Jego Wysokość, opu- 
zy pałac, udała się do francuskiej kli- 
ora Dubois-Roquebert'a, znajdu- 
się w europejskiej dzielnicy. 
y się zdarzało, by wład- 
e zdrowie opiece 
i po raz pierw- 
y miał przebywać 


przygnębienie 
j! przywiązanej do 
radycji ludności tuby! 
sułtanowi, 
a ich głowę doczesną i w za- 


okonanej przez zna- 
a doktora Bergerata, jest 
nastrój tłumu po 


watystkieb 


W przepełnionych meczetach nie usta- 
wano w odmawianiu modlitw. 

Klinikę zamknięto dła innych chorych, 
przekształcono jak by na filię pałacu. 

Na zewnątrz czarni wartownicy z gwar- 
dii przybocznej pełnili surową straż, 

Służba ulokowana w hallu wejściowym, 
wpuszczała przybywających według pro- 
tykółu, obowiązującego w pałacu. 

W poczekalni, zamienionej na salon, 
zasiadali wielki wezyr i ministrowie, a oso 
bisty sekretarz sułtana przyjmował niezli- 
czonych odwiedzających. 

Z najdalszych zakątków, od wszystkich 
plemion i ze wszystkich, wielkich i ma- 
łych, miast ij osad wysyłano delegacje, ce- 
lem wyrażenia uczuć wiernopoddańczych, 
a także aby na miejscu się przekonać, jak 
wygląda opieka, którą otoczono sułtana. 

Poinformowawszy się należycie, wy- 
słannicy wracali w swoje strony, by opo- 
wiedzieć o tym, co widzieli. 

Dla świty i służby przynoszono wszel- 
kie posiłki z kuchen pałacowych. 

W miarę upływania czasu, i gdy wia- 
domości o zdrowiu monarchy stawały się 
coraz lepsze, wśród ludności budziła slę 
powoli wdzięczność dla francuskich le- 


radość, Tymczasem okazała się potrzeba 
dodatkowego zabiegu chirurgicznego. 


Pacjent, aczkolwiek wykazał obok tler- 
pliwości zadziwiającą odporność fizyczną, 
na piąty dzień po drugiej operacji mógł 
już przyjmować pokarm, a na siódmy po- 
zwolono go odwiedzić najbliższej rodzinie. 


Rekonwalescencja, tak gorąco upragnio 
na, postępowała prawidłowo. 

Sułtan już mógł odbywać krótkie prze- 
chadzki na balkonie I wreszcie, po siedem 
dziesięciokiłkudniowej kuracji, pozwolono 
mu wrócić do siebie. Stało się to okazją do 
ttumnej i radosnej manifestacji. 


Przed dziewiątą gęsta ciżba usta= 
vila się przed przybranym zielenią szpl- 
talem. 

Gdy sułtan, wraz z synkiem, księciem 
Monlay Hassanem I francuskim rezyden- 


Ea 
Kupiony znaczek F.0.M. 


rzy miliony potrzebne na budowę— 


Pow 
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polskich okrętów wojennych! 
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rał Horthy 


inm 


Adam Czekalski 
"ZZ e 


KSIĄŻĘ 
Się żeni 


przez radio z Budapesz ; 


| 


w którym | 


wewnętrzno węgier 
najważniej 


czę 


thy przed 


na twoich usługach 


OKA WYZDROWIAŁ, 


pejskieśo chirurga 


tem generałem Nognćs'em, ukazał się w 
drzwiach, szał ogarnął zebranych. 


Sułtan, przy akompaniamencie bębnów 
i trąb, udekorował naczelnego lekarza ko- 
mandorią marokańskiego orderu Ouissam 
Alaonite, po czym powozem, w otoczeniu 
świty udał się na plac miejski, gdzie za- 
jąwszy miejsce na tapczanie, ustawionym 
na puszystych dywanach, przyjął hołd lud- 
ności, która wśród ogłuszających krzyków 
uczęstowała go 
daktylami, 


ATYCHMIAST TABLETKĘ 


ASPIRIN 


„ECHO* 


——Lm.—2 


tradycyjnym mlekiem i 


Adamski. 


—To jest mądre słowo, mili bracia! — uradował się 
Levy. 

— Zatem zgoda — przybił lord Moldenhaen — pə- 
stanawiamy więc, że brat Levy zajmie się sprawą utrzy- 
mania przy sobie kniazia Wagarina, proponując mu pod- 
wyżkę pensji o sto procent. Te sto procent będą każd:- 
rezowo wypłacane z kasy naszego bractwa „Wielki 
Wschód“, 

— Bien, bien — zgodzili się inni. 

— A jeśli kniaź nie zechce dobrowolnie zostać w pra- 
cy u mnie? — zwątpił dyrektor Levy. 

— Wtedy musimy zastosować inną taktykę, 

— Jaką? 

— Taktykę siły. Prosżę braci, tu rzecz idzie o wielzie 
cele, Nie o jakieś prywatne drobne zarobki, ale o fortunę, 
która ma przypaść naszemu bractwu: Poświęcamy prze- 
cież jedną z naszych sióstr, zgodziliśmy się na ej chrzest 
chociaż to jest przeciwne założeniu i programowi nasze- 
mu. Takie poświęcenie nie może iść na marne. 

Lord Moldenhazi, który te słowa wypowiedział gij- 
èm silnym i stanowczym, obrzucił wszystkich zgron:ą- 
Izonych badawczym spojrzeniem. Potem znowu podj 4 

— Jeśli ten Wagarin nie zechce nam być posłuszny, 
wyda tym samym wyrok śmierci na siebie samego. | nit- 
Hai nikogo o to nie obwinia. 

ze Zgadzamy się z tym wszyscy — podzhwycilł inni. 

— Słowa brata Moldenhaena są samą prawdą — p-d- 

iósł się Ajzyk Stokowski. — Ale ja co braciom powini; 


Siu- 


nam- nie koniecznie jen tytuł księżniczki dla naszej 
ty jest potrzebny, Bo 
Ale jak to 
słowa nie boi. 


'hodzi wszak o to, aby nie pozwolić byle gojowi dawgé 


i bez niego my do celu dojść pg- 
od przybytku 
nie w tym rzecz najważniejsza. Ty 


vinniśmy powiadają Polacy: 


l ecz 


szczułki 
wielk: jest jego zasięg rąk, aby zechciało 


biegu sobie pozwolić. Dlatego ja jestem całkowicie po 
o~ z I ` T p 


w nos bractwu, które zbyt jest potężne i zhyt 


na coś polo- 


itronje lorda i powiadam prosto i zrozumiale: Wagarin 
nusi zginąć, jeżeli okaże tylko chęć żdradzenia nas. 


— Tak, musi zginąć — poparli wymownego brata 

\izyka inni. i 
— Ty bracie Levy posiadasz egzekutywę w swoich 

ękach. Liczni ludzie, opłacani z naszej kasy, pozostają 

Zatem tobie powierzamy załatwie- 

ie się z tym nieposłusznym kniaziem. 

| mon$teur 


— Zrobi się! — zgodził się natychmiast 


SY y. 


— No, to i bien 


Narady były skończone i bracia rozeszli się do swoich 
zwykłych, codziennych zajęć. 

Na drugi dzień z rana, do poczek*lni ` dyrektora 
Armanda Levy wszedł książę Wagarin i polecił wożu:- 
mu zameldować się u „brata Armanda. Woźny wszedł 
do gabinetu dyrektorskiego z wiadomością, że przybył 
monsieur Wagarin i pragnie widzieć się z monsicur 
Levy. 

Dyrektor poruszył się niespokojnie na swoim fotelu. 

— Powiedz mu riech poczeka. 

Woźny wyszedł, a monsieur Levy nacisnął jednocze- 
śnie prawie kilka guzików elektrycznych 
W chwilę później də gabinetu wpadli czterej młodzi lu- 
dzie z Ickiem Różanykamieniem n 

— Zamknij pan drzwi, 
wejściowe Różanykamieniowi, 


dzwonków. 


a czele. 


panie R. 


— wskazał drzwi 
lcek spełnił pośpiesznie polecenie i drugie drzwi, wy- 
którymi znajdował się 
w poczekalni książę Wagarin, zamknął mocno. 
— Siadajcie panowie — rzucił znowu monsieur Levy 
Wszyscy czterej przybyli 


bite grubym wojłokiem, poza 


spełnili natychmiast i to 


polecenie. Levy rozkoszował się w tej chwili swoją wła- 


dzą i nie bez przyjemności konstatował, . że jednak jez? 
słowo ma na terenie jego fabryki duży walor, tym więk- 


szy, że oprócz zwykłej swojej prywatnej władzy posiada 
także i inną, o wieleż skuteczniejszą, a to 


„Wielkiego Wschodu“. 


— Proszę uważnie słuchać, co ja panom w tej chwili 


egzekutywę 


powiem — odezwał się monsieur Levy, rozpierając się 


jeszcze szerzej i nadymając się dla nadania sobię powagi 


jeszczę bardziej. 


Wszyscy czterej zausznicy  nadstawili bardzo pilnie 
uszu. 

— Tam za drzwiami — wskazał Levy na poczekal- 
nię — znajduje się wróg naszego bractwa, człowiek, któ- 
a nędzy i podnieśli na 


I człowiek ten, niepomny 


rego brącia nasi wyciągnęli z b 


stopień kultury i cywilizacji. 
na dobrodziejstwo, jakie z rąk naszych go spotkało, usi- 
łuje teraz uniknąć naszej kontroli, wyłamać się spod na- 
szej władzy, a co najgorsze — usiłuje zapłacić nam zdra- 
dą za nasz Wobec ja chciałbym 
wiedzieć, jak się panowie zapatrujecie na te sprawy i co 
by każdy z was powiedział, gdyby mu w podobny spo- 
sób osobiście zapłacił człowiek obdarzony. 

— Monsieur Levy — odezwał się pierwszy: Różanyka- 
mień — tu nie ma nad czym głęboko się zastanawiać. Ja 
powiem krótko: istnieje nasze stare żydowskie powiedze- 


sze: dobrodziejstwo. tego 
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Slowej ris Ajaka ona pożywna! 


Nagus na koniu. 
FANTAZJA NERWOWEGO PARYZANINĄ, 


Amatorzy świeżego powietrza z Paryża, fantazjom. Po aresztowaniu oświadczył po 
którzy odbywali spacer podczas jednej z 

tegorocznych nocy kwietniowych na Po- 
lach Elizejskich zobaczyli człowieka szyb- 
ko jadącego konno, który, jak się przeko- 
nano, był w „adamowym” stroju. Oczywiś 
cie wywołało to zdumienie i spacerowicze 
byli przekonani, że mają do czynienia z 
człowiekiem umysłowo chorym. 
się jednak, że nagi jeździec był człowie- 
kiem normalnym, choć dający się ponosić 


liicjantom: — „Jestem zmęczony życiem, 
jestem wyczerpany nerwowo. Przypusz- 
czałem, że jedynie więzienie zapewni mi 
absolutny spokój i pragnąłem za wszelką 
cenę do niego się dostać. Nie chciałem je- 
dnak popełnić w tym celu poważnega prze 
stępstwa i popełniłem celowo to wykro- 
czenie, za które czeka mnie nie więcej jak 
trzy miesiące aresztu”. — | rzeczywiście 
sąd skazał go na 3 miesiące aresztu. 


Okazało 


znanych ze swej 


dobroci wyrobów 


Za kładów 
Polskiej Sp. Akc. 


Persil 


w Bydgoszczy 


nie-prawo: oko za oko, ząb za ząb. 
i w tym. wypadku postąpić. 
Levy skinął głową na znak przyzwolenia i zgody, po 
czym skierował oczy na drugiego z kolei 
— A pan co powie, monsieur Poisson? 
— Ja zawszę 


Tak też należy 


zausznika. 


zgodzę się z tym, co pan powie, mona 
sier dyrektorze. 


Levy uśmiechnął się całkowicie zadowolony. Dwaj 
pozostali również godzili się na zdanie lcka Różanyka:. 
mienia i postanowienie szefa egzekutywy „Wielkiego 


Wschodu“. 

— Zatem postanowione — rzekł bardzo uroczyście 
monsieur Levy. — Ten człowiek tam za tymi drzwiami, 
jeżeli zajdzie konieczność, musi zginąć. Z was czterech 
jeden musi się z nim załatwić. Kto tym człowiekiem bę= 
dzie — wybierzcie między sobą. Skończyłem. Idźcie do 
swojej pracy, ale 
gabinet, nie woln 


— Zrobione, 


opuszczając gabinet. 


od chwili, gdy Wagarin opuści mój 


) spuszczać go z oka. 
monsieur Levy — skłonili 


się zaufani, 


A zaledwie drzwi się za nimi 


zamknęły, pan Armand 
I evy nacisn i 


ął guzik dzwonka elektrycznego i przybyłe- 
wprowadzić kniazia Wagarina. 
Na powitanie księcia przybrał twarz 
Mikołaja siadać 


papierosem i po spełnieniu dopiero tych 


mu wożnemu rozkazał 
w rozkoszny prawie 
g9 


wszystkich czyn- 


uśmiech, prosił pana 


poczęstował 


ności, zagadnął: 

— Czym mogę panu służyć, monsieur Wagarin? 

— Przyszedłem w m jej sprawie osobistej, w której 
jeszcze wczoraj chciałem się z panem widzieć, panie dy- 
rektorze, 

— Słucham pana, monsieur Wagarin. 

— Chcę panu podziękować za pracę z dniem 
siejszym. 


dzi- 


Levy postawił zdumiony wzrok na kniazia, 
zdumienie 


ale wnet 
uknęło z jego twarzy i znowu wykwitł na 


niej uśmiech 
— Czy panu było u mnie tak źle, monsieur Wagarin, 
że nie chcesz nawet dotrzymać ustawowego terminu wy= 


powiedzenia pracy? 
— Nie, 


wszystko, coś dla mnie uczynił, ale onie w moim ży- 


żle mi nie było i dziękuję bardzo za 


panu 
e obecni 
ciu zachodzi pewna zmiana, która mnie zmusz* do opu- 
szczenia dotychczas zajmow anego stanowiska. 

— Pewnie ta zmiana wypadnie panu na lepsze? 


(d. c. n.) 
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AOWA WESELNA 


brzyjacielski ioasi 


Szanowna młoda paro, sędziwe rodzi- 
e i kochane goście... 

„.A niech was szlag! Kto mnie lakierek 
pod stołem udeptał?... Przepraszam, to nie 
do rodziców, tylko pan Ignac, nie wiem dla 
zego na odcisk mi włazi. 

«A więc obchodzimy dziś uroczystą 
oczystość zaślubin przyjaciela naszego 
sawerego z panną Małgorzatą, której ni- 
zego nie brak. Może nawet ma ździebko 
a dużó... 

F ..Schabu? Chętnie. Niech mnie panna 
azia na talerz odłoży, bo ja tu gadam i 
adam, a goście zapychają i nic nie zo- 
+anie.. 

=A więc nasz przyjaciel Ksawery poślit- 
»ia tę oto dziewicę i z nią kroczyć będzie 
rzez drogę życia... 

„„Odżie się pan pchasz? To mój wide- 
"c. Każdego, psiakrew, pilnować trzeba!... 

«Cò ja to mówiłem? Aha.. że wieźli 
: drogę... To dobra... Tylko, że u nas dro 
gi marne, kocie łby... Więc żebyście się pil 
lowali, bo byle co kicha nawala... A jak w 
ałżeństwie kicha nawali.., 

„.Panno Kaziu, odłóż pani dla mnie ka- 
'ałek indyka, bo Ignac wszystko z półmi- 
ska zmiata. Sosu też można.... 

„„A więc droga panno młodo I ty panie 
łody... 

„„Niech cię cholera! Prosiłem o sos na 
alerz, a nie na rękaw! Gdzie panna Kazia 
a oczy?,. Cały smoking na nie... 
„„Nadobna paro młoda! Z całego serca 
Mó*vię... 

„,W mordę dam, panie Ignac, jak pan 
się nie uspokoi! Czego pan, przeszkadza?! 
Myśli drań, że jak gadam, to nie widzę, że 
mi talerz chce sprzątnąć, 

„A więc, kochany Ksawery, wprowa- 
zasz pod swój dom, te dziewczę, czyste, 
ak... 

„„Cielęcę nóżki ręką z salaterki błerze! 
-eon! Nie ty jeden będziesz jadi! I inne 
oście mają ape 


— Nie jesteś teraz obecnie żaden mor- 
tus, tylko facet forsiaty — mówił pan 
Leon Opych do Stanisława Orajcarka, któ- 
ry miał się właśnie żenić bogato. — Zna- 
iklem tego musisz się urządzić ze sznytem. 
Melinę weźmiesz trzypokojową. W je- 
dnym pokoju salon dla gości uskutecznisz, 
w drugim swoje sypialkie, a w trzecim sy- 
pialkie żony. 

— Po diabła dwie sypialki? zdziwił 
się pan Grajcarek. 

— Zaraz widać, żeś pętak i łapciuch 
zwyczajny, o wiele się na takich rzeczach 
nie rozumiesz. Dwie sypialki, to wielka wy 
goda. Ślubna małżonka nad uchem ci nie 
chrapie, także samo łokciem czyli też piętą 
przez sen nie trąca i kimiesz, brachu, jak 
ten król. 

I wogóle w obecnym czasie tylko zwy- 
czajne ludzie po jednej sypialce mają. A 
tobie, że posażne pannę bierzesz, nie pa- 
suje inaczej, jak w dwóch sypialkach faso- 
nu zadawać. 


Awans na 


Zawsze mieszkam u kogoś, zawsze je- 
stem sublokatorem i nigdy nie wisiałem je- 
szcze w bramie na liście lokatorów głów- 
nych. 

Mam tego dość! 

Starzeję się, włosy mi siwieją i czas, 
żebym zajął nareszcie w świecie stanówi- 
sko samodzielnego lokatora. 

Tym bardziej, że nadeszła wreszcie u- 
pragniona chwila. Mieszkania tanieją. 
Zwróciłem się więc do pośrednika miesz 
kaniowego Pilcmachera, który wysłuchaw- 
szy mnie, zapewnił gorąco: 

— Mam mieszkanko w sam raz dla pa- 
na! Bombonierka! Pałacowe dwa pokoje z 
kuchnią! I za bezcen. Tysiąc złotych od- 
stiępne i 130 złotych miesięcznie. 
Poszliśmy obejrzeć. Pilemacher wpro- 
wadził mnie do małego ciemnego miesz- 
kanka, 


— Strasznie tu ciemno — zauważy- 


AP EA OLLI 


I PRLESLRODAMI 


na przedmieściu. EB 


«Kochane nowożeńcy, Świnie goście 
gadać mnie nie dają, ale ja i tak skończę! 
Żyjcie długo i rozmnażajcie się. Otoczeni 
rojem dzieciaków bądźcie szczęśliwi! Łzy 
mnie do oczu napływają że wzruszenia... 

„„Panie Ignac! Choć mam łzy w oczach 
to i tak widzę, że mnie pan z talerza mdy- 
ka chce zwędzić. Słowo daje dam w zęby... 

„.Bądźcie szczęśliwi i kochajcie się. 
I niech wam ziemia lekką... 

„Przepraszam, omyliłem się. To ślub, 
a nie pogrzeb! Ale te dranie goście tak ze 
stołu wszystko sprzątają, że się trza z mo- 
wą śpieszyć, jak cholera! Nic dziwnego, 
że się człowiek: pomyli. 


CHo“ 


Dobry wypiek 


Kucharka opuściła babkę. 


ZDEMASKOWANY PREZES. 


Abstynent 


Walne zebranie koła abstynentów zgro 
madziło aż dwanaście osób. 

Obrady zapowiadały się bardzo burz- 
liwie. Nastrój był wyraźnie poan 
i oczy wszystkich przeciwników alkoholu 
kierowały się w stronę prezesa, pana Jó- 
zefa Kminkowskiego, 


Wreszcie posiedzenie rozpoczęło się i 
zabrał głos pan Feliks Koperek: 

— Szanowni koledzy, a także samo ko- 
leżanki! 


Niedługo będę mówił, ponieważ że w 
ogóle pytlować nie lubię. Skoro o wiele 
jednak wzięłem się za gadanie, to tylko w 
tem zamiarze, ażeby | ort z nasz zes0- 
baczyć na perłowo. Któren to jest, feraj- 
no kochana? 

— Józio!!! — krzyknęli zebrani. * 

— Faktycznie Józio, prezes nasz od 
siedmiu boleści, teraz obecnie na stołku 


Nocne sygnały 


Zta rada przyjaciela 


— Uważasz Leoś... było nie było, je- 
dnak ślubne małżeństwo.„. w razie czego, 
to... kapujesz chyba? 

— W razie czego to jedno na drugie 
zagwizda | będzie w porządku! 

Argument ten do reszty przekonał pana 
Grajcarka, który też urządził mieszkanie w 
myśl wskazań przyjaciela, 

W dwa tygodnie po ślubie pan Leon 
spotkał na ulicy młodego żonkisia i prze- 
straszył się na jego widok. 

—Coś taki blady, Grajcarek? Wyglą- 
dasz, jakbyś się do matki ziemi szykował! 

Pan Grajcarek westchnął boleśnie. 

— Jak mam wyglądać, o wiele 
dwóch tygodni ślipiów nie zmrużyłem. 

— Czemuż to? 

— A bo żona po całych nocach gwizda! 

Należy dodać, że mieszkanie o dwóch 
sypialniach ściągnęło gorsze jeszcze kło- 
poty na biednego pana Grajcarka, 

Mianowicie sąsiedzi zaskarżyli młodą 
parę na policji o zakłócenie ciszy nocnej 


od 


Pan Grajcarek sednax marszczył czoło |gywizdaniem, co pociągnęło za sobą spra- 
i drapał się po głowie, mocno zafrasowany. {wẹ sądową o 30 złotych grzywny. 


lokatora 


POSZUKIWANIE NOWEGO MIE$IKANIA, 


Zadymione ściany małej kuchenki wska 
zywały wyraźnie, że piec kuchenny od lat 
chronicznie dymi. Gdy powiedziałem to 
Pilcmacnerowi, machnął ręką. 

— Co to pana obchodzi? Przecież pan 
sam nie będzie gotował, tylko kucharka. 
A czy ona jest pański swat, czy brat, że 
się pan masz o nią martwić. Niech sobie 
powącha trochę dymu! Omdleje i nie bę- 
dzie pyskata. I jeszcze jest korzyść. Jak bę 
dzie dymić, żaden kawaler w kuchni nie 
usiedzi, Będziesz pan miał spokój. 

— Do pokojów też najdzie dymu, jak 
w kuchni dymi. 

— Głupstwo! Trzyma się okna otwar- 
te i już się nic nie czuje. 

— Ale zimno będzie. Zima idzie. 

— Zimno? Można się ciepło ubrać. 
A jak ludzie cały dzień w największy mróz 
siedzą na ulicy? Papierośnik, gazeciarz... 
Nie narzekaj pan, to nie jest feler mieszka- 
nia... Obejrzyj pan lepiej stołowy pokój... 


lem. Proszę... Te drzwi. Ładny pokój, co? 
— Przyjdź pan tu wieczorem, jak się | Bombonierka. 

zapali lampy! Tu jest widno wtedy jak w — Bardzo mały. 

dzień. — Zwyczajnie, jak bombonierka. Bom- 
— Ale w dzień jest ciemno. bonierki nie bywają większe. I zresztą po- 
— A co pan chciał? Żeby w nocy byłlco panu większy stołowy? Czy pan potrze 


dzień, i żeby w dzień był dzień? T 
ciemna też musi być... 

Wskazał mi ręką drzwi. 

» Proszę, na lewo jest kuchnia. 


ę|buje w dzisiejszych czasach zapraszać go- 


ści? Żeby pana obżerali i potem obgadali, 
że pan jesteś świnia i sknera? Poco to 
panu? : 


na urlopie. 


oe się wiercący. O niem to wła- 
śnie chciałem mówić, 

Pytam się, czy to jest sprawiedliwość, 
ażeby prezes abstynentów wódkę chlał od 
rana do rana przez żadnej odsapki? 


Żeby zamiast ze ślubną małżonką, w 
rynsztoku się po nocach wylegiwał? 

Świństwo to, bracia kochani, nie ża- 
dna sprawiedliwość! 


O wiele było powiedzianę, że zabro- 
nione wódkę chlać, znakiem tego od wód- 
kl wara! Żebyś koniaczku łyknął, albo in- 
szego tronku, nie miałbym do ciebie żalu. 
z żeby prezes ordynarną siwuchę trą- 
bił 

Wszystko to jednak lipa, darowalibyś- 
my mu te grzechy, koledzy kochani. Ale 
že dziś, ma walne zebranie, zalany przy- 
dymał, za to już mu obowiązkowo trza 
grzanie uskutecznić I 


Pan Koperek skłonił się | usiadł. Wów- 
czas podniósł się z krzesła prezes Kmin- 
kowski | rzekł, z trudem powstrzymując 


"=" 
— Nie będę się zapierał, ept... żem pił, 
onieważ że | tak wiary mnie nie dacie. 


dać tęgo ode mnie monopol jedzie, sko- 
ro jeżeli Koperek zatkanem tondziolem go 
poczuł, 


Ale weżcie pod rozwagie, że jako pre- 
zes teraz obecnie na urlopie jestem; zna- 
klem tego mam cheba prawo ździebko po- 
gazować? 


Co się tyczy mojego całorocznego picia 
to wszystko, uważacie, przez dusze moje 
wrażliwe. 

Patrzę ja po świecie I martwię się o- 
gromnie, że ludziska chlają monopol, jak 
te świnie. Co ujrzę cykniętego, to aż mi 
się ze żalu zimno robl. 


A, że cykniętych u nasz, chwalić Boga, 
nie brak, znakiem tego cały dzień zziębnię 
ty chodzę. No i muszę czasem łyknąć z je- 
dnego na rozgrzewkę; bobym całkiem za- 
marzł, koledzy kochane! 

Przemówienie prezesa wywołało gorą- 
cą dyskusję. Zebranie podzieliło się na 
dwa wrogie obozy i powstała wojna do- 
mowa, która zaprowadziła panów Feliksa 
Koperka i Wacława Millera na trzy dni do 
aresztu. 


Rozejrzałem się po pokoju. 

— Jak się postawi meble, to nie będzie 
gdzie usiąść. Tu nawet obiadu nie ma 
gdzie zjeść, 

Pilcmacher 
rzutem. 

— Panie szanowny! Grunt, żeby czło- 
wiek miał co zjeść. A gdzie zjeść, to jest 
głupstwo. Jak ma co, to może nawet zjeść 
na stojąco, gdzieniebądź.. Chodź pan, po- 
każę panu sypialnię. 

Weszliśmy do drugiego jeszcze mniej- 
szego brudnego pokoju. 

— Brudno — mruknąłem. 

— Co pan opowiada! Trochę zakurzo- 
ne! Pan tu pluskwy nie znajdzie na le- 
karstwo, 

— A co to jest? 


— To?.. To nie jest na lekarstwo, to 
jest zwyczajna... Pan możesz być spokoj- 
ny. Tu przez 4 lata spało siedem osób i 
żyją. 

— Wilgoć też widzę Jest. 

— Wilgoć? — zmarszczył czoło Pilc- 
macher. 

— Gdzie wilgoć? Jaka wilgoć? Te pa- 
rę kropelki na ścianie to jest wilgoć? A 
zresztą pomyśl pan, coby w Abisynii dali 
za takie mieszkanie, w którym woda jest 
na ścianie! Żeby pan się znalazł na pusty- 
ni, toby dopiero pan ocenił co to mieszka- 
nie warte. Pan by na pewno marzył: „Oj, 
żebym ja mógł polizać te wilgotne ściany, 
oj żebym ja miał tu pod ręką to mieszka- 
nie, co mnie polecił Pilcmacher!" 

A jak się ma, to się nie ceni, panie sza- 
nowny, PETE GZ PY FIE 


spojrzał na mnie z wy- 


Nowy pr 


acownik. 


ZWIERZENIA PERZONELU BIUROWEGO. 


Do dużego biura wszedł młody czło= 
wiek i rozejrzał się niepewnie dookoła. 

— Czym można panu służyć? — spy- 
tał jeden z urzędników, 

— Ja jestem nowy... — przedstawił 
się nieśmiało przybyły. 

— Aaa... nowy nasz pracownik — oży 
wił się urzędnik. — Proszę bardzo. Szef 
zaraz pana przyjmie,.. Fikalski jestem. Pan 
pozwoli, że go przedstawię naszym kole- 
żankom i kolegom. 

Nowy urzędnik wszystkim się podobał. 
Był miły, przystojny, ujmujący. 

— Stary jest bardzo surowy — infor- 
mowali go koledzy, Ale niech się pan nie 
przejmuje. To w gruncie rzeczy bardzo 
głupi człowiek. 

— Roboty tutaj dużo, — zaśmiała się 
maszynistka panna Fili — ale zaległej. My 
przede wszystkim dbamy o zdrowie. Wi- 
dzi pan, ja mam tu w szufladzie sto zaleg- 
łych listów, 

— Zobaczy pań jak u nas dobrze — 
zaszczebiotała druga maszynistka Lili, — 
Jak stary jest, to musimy siedzieć na miej 
scach. Ale się nie nudzimy. Każda pod ma 
szyną ma książkę. Ale stary często wycho 
dzi. Wtedy dopiero mamy używanie, Wi- 
dzi pan tę przykrywkę od maszyny pod 
stołem? Stary myśli, że to jest odstawiona 
maszyna do pisania. A wie | co jest pod 
pokrywą?.. Patefon! Kupiliśmy go od spół 

— Pan tańczy? — zalnteresowała się 
maszynistka Fill. — Bo u nas codziennie 
jak starego nie ma, są tańce, 

— Niestety, nie tańczę. 

— Nic nie szkodzi — pocleszył nowl- 
cjusza kolega Fikalski, 

— Ale w karty pan pewno grat Mamy 
stałą partię bridża, 

— A co się dzieje, jak przyjdą Intere- 
sanci? 

— Nle wpuszczamy. Woźny jut Jest 
nauczony... Telefon również jest przez ca 
ły czas zajęty. Odkładamy słuchawkę tele 
foniczną, żeby nam nikt nle zawracał gto- 


wy. Opłacamy także do spółki specjalnego 
chłopca, który pilnuje przed bramą, czy 
stary nie idzie... 

Za drzwiami rozległy się kroki. Urzęd 
nik Fikalski skoczył na swoje miejsce. Ma 
szynistki pilnie zaczęły stukać na maszy- 
nach. 

— Tsss... stary idzie... Niech pan trzy 
ma fason!.. 

Do pokoju wszedł szef. Na widok mło- 
dego człowieka uśmiechnął się radośnie, 

— Aaa... moje uszanowanie — przy- 
witał się serdecznie. — Czekałem właśnie 
na pana, Proszę, proszę... Aha! Przedsta- 
wię tylko pana personelowi, 

I zwracając się do urzędników, oznaj- 
mił: 

— Proszę państwa, to mój nowy wspól 
nik, który przede wszystkim obejmie kie- 
rownictwo nad personelem, 


Nə wąskotorówce 


teraz znowu 


— Panie maszynisto, 
mniej trzęsie. 

— Tak, bo wjechaliśmy z powrotem n? 
szyny. 


Qdstąpiona narzeczona. 


— Becel — 
ka Wąsikówna, ujrzawszy swego narze- 
czonego, Stefana Jakublaka, 

— Czego ryczysz, najdroższa moja?— 
zdziwił się pan Stefan. 

— Bo mam już nowego narzeczonego! 
— zawodziła panna. 


— To po cholerę wyjesz — rzekł ohra- 
pliwym głosem pan Stefan. — Przecież nie 
boli. 


I w ogóle rozmałtość klawa rzecz. A 
mnie tam „wsio rawno“, Oddaj tylko pier- 
ścionek, com ci go kupił i paszła won na 
złamane ulice! 


Pierścionek został niezwłocznie zwró- 
cony. 
— A Jak wołają tego trajera, któregoś 
złapała? — syknął pan Stefan, czerwony 
ze złości. 

— Oj, zabijesz gol — beknęła panna 
Agnieszka, 

— Tylko bez przejmowania, słostro! 


—A gdzie jest ubikacja? 

— Ubikacja?... Fel Tego w mieszkaniu 
nie mal Mieszkanie jest poto, żeby w 
nim jeść, żeby spać, żeby wąchać kwiaty. 
Poco panu pod nosem takie coś? To na- 
wet jest nieładniel... Jak się chce konlecz- 
nie, to się wychodzi na podwórko. 

— A łazienki też nie mą? 

Pilcmacher wzruszył ramionami. 

— Łazienki? Niedługo pan powie, że 
park panu potrzebny! 

— Ja mówię o wannie. 

— Poco panu wanna? Biellznę się pie- 
rze w bali, na węgiel jest skrzynia. To 
poco jeszcze wanna? Pan ma jakieś dziw- 
ne wymagania. Wanna, szmanna, ubika- 
cja. W innych domach jest wanna, jest ubi 
kacja, ale co z tego kiedy się lokatorom 
nie powodzi. 

Mój znajomy ma pięć pokoi i dwie ubi- 
kacje i poszedł do więzienia za bankruc- 
two. Widzisz pan, co on miał z ubikacji, 


A w tym mieszkaniu nie ma wanny | nii 
ma ubikacji i pomimo to, tu jeden lokato! 
wygrał na loterii. 

Wierz mi pan ubikacja nie jest taka w: 
żna! To mieszkanie ma inne zalety. 

— jakie? 

— Żebyś pan wiedział, jaki tu jest syn 
patyczny dozorca. On jeszcze nigdy lok: 
tora nie dał w mordę. Cichy, łagodn 
anioł. Cały dzień śpi.+ 

— A w nocy? 

— Też śpi. Pan możesz rodzinę dzw 
nić przy bramie, on panu nie otworzy! A 
co za charakter! Brylant. 


NKK" NN ))QOQ)))„D))))D DPP )>Q)Q—)Q>)QDODO 


Najazd na mieszkanie, m 
akała panną Agniesz-|Lamenta mi tu 


będzie uskuteczniać. Qia- 
dajże prędzej, do wielkiej Anielki, ponie- 
waż że nie mam życzenia tyll czasu z byle 
prukkwą bajtłowaćl 

— Kozicki Jurek si nazywa. 

— A, to ten No dobra. ogadamy so- 
ble z nim we dwoje! 

Pan Stefan obrócił się na pięcie i opuś« 
cił niewierną na zawsze, 

Widocznie panna Agnieszka uprzedzi- 
ła nowego narzeczonego o grożącym mu 
niebezpieczeństwie, gdyż następnego dnia 
pan Stefan w żaden sposób nie mógł się 
dostać do mieszkania swego rywala. 

— Otworzyć! — ryczał, waląc pięścią 
w drzwi. 

— RT umrę! — odpowiadał ze 
środka pan Kozicki, ledwłe żywy ze stra« 
chu, kiwając jednocześnie przez okno pal- 
cem na dyżurującego policjanta. 

Pan Stefan azturmował tymczasem 
drzwi z iście abisyńską zajadłością. Gdy, 
zaś zamek puścił wreszcje i pokój stan 
otworem, ciężka dłoń władzy spoczęła ną 
ramientu napastnika 1 urzędowy głos qr 
znajmił: 

— Chodź pan ze mną. 

— Nie poto przyszłem, żeby go fizycz 
nie skrzywdzić — bronił się m Melan na 
rozprawie. — Tylko że pierścionek narzes 
czeński zamiarowałem mu odpalić okazy» 
nie, 


Po cholerę ma chłopak w sklepie eks= 
pens uskuteczniać, © wiele u mnie za pół 
ceny dostanie? 

Sąd skazał pana Stefana na 3 dni afesz 
tu z zawieszeniem, 


Uzupełnienie 


Łysy wiolonczejista na koncercie, , 
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ZDĄŻYCIE !! 


Pseudo-myśliwi z flowerami. 


EEE KARYGODNA ROZRYWKA. mm? TENIS DZE ŁATWO 


PM â xO FY 


ŁÓDŹ, 10. 4. — W Łodzi jak również w 
miastach prowincjonalnych wojew. Łódzkiego w 
ubiegłym tygodniu ukazały się ogłoszenia Łó- 
dzkiego Towarzystwa Opieki nad Zwierzętami, 
nawołujące do ochrony owadożernych ptaków 
oraz do przeciwdziałania wszystkim, tym któ- 
rzy z różnych pobudek tępią ptaki, przynosząc 
postępowaniem swoim niepowetowaną szkodę rol 
ńnictwu, 


Wśród tępicieli ptactwa niepoślednie miejsce 
zajmują ci pseudo-myśliwi, którzy z fxoweramii 
w rękach uganiają się po ogrodach, potach i la- 
sach pilnie wypatrując siedzącę na gałęziach 
drzew lub na wzniesieniach terenowych ptaki w 


tym tylko celu, aby — przeważnie niecelnym 
strzałem — śmiertelnie zranić tub okaleczyć ie. 
Dosyć często zdarzają się także wypadki 


strzelania do innych zwierząt, jak psów, kotów 
It p. 

Postępowanie takie — to szczyt barbarzyńst 
wa. l 
Ponieważ „sportowcy” ol w przytłaczające] 
swej większości rekrutują się spośród młodzie- 


ży męskiej — zę wszech miar pożądanym było 
by, aby osoby starsze podjęły się doniosłej rv 
li urobienia chłopców w tym kierunku, zamiast 
zadawać ptakom i zwierzętom zbędne cierpie 
nia — raczej gorliwie zajęli się ich ochroną. 

Równocześnie z zwiększeniem dozoru nad 
bezplanowo i bezmyślnie strzęlającą młodzieżą 
oraz z piętnowaniem ludzi dorosłych używają- 
cych flowerów w sposób niewłaściwy — nader 
wskazanym byłoby, aby władze administracyj- 
ne uprawione do wydawania zezwoleń na broń 
na podstawie Rozporządzenia Prezydenta R. P. 
z dnia 27 października 1932 r. o broni amunicji 
| materiałach wybuchowych — zechciały przy 
udzielaniu zezwoleń na flowery stosować odnoś 
ne przepisy w sposób jak najrygorystyczniejszy 
wydając zezwolenia li tylko osobom dającym 
całkowitą gwarancję cesowego użycia broni. — 
Możnaby, naprzykład, uwarunkować wydanie 
zezwolenia poza spełnieniem dotychczas wyma 
ganych przez władze warunków także przedsta 
wieniem zaświadczenia z jakiegokolwiek legal- 
nie istniejącego Klubu Sportowego, że flower 
użyty zostanie do celów właściwych. 


ZE ZGLISZCZ POSAG DLA CÓRKI. 


UD ZDRĄDZONA TAJ-ĄNICA. 


Łódź, dnia 10 kwietnia — W najbliższym 
czasie odbędzie się w Sądzie Okręgowym w 
Łodzi rozprawa przeciwko Moszkowi  Judzie 
Qrosswanowi zamieszkałemu przy ul. Drewnow 
skiej 19, | jego zamężnej córce Rywće Gross za 
mieszkałej przy ul. Zgierskiej 38, oskarżonym 
o wspólne podpalenie w roku 1931 domu miesz 
ka'nego w Kalach pod Łodzią. Dom ten stano- 


i bóżnicą własność Grossmana, który chciał u- 
zyskać premię asekuracyjną. W rezultacie spło 
nal tylko jeden budynek drewniany, a Grossman 
otrzymał kilka tysięcy złotych odszkodowania, 
dzięki czemu wyposażył swą córkę. 

Przestępstwo ujawniła w roku 1937 Jego wła 
sna Żona, z którą wziął rozwód, 

Srawa budzi zrozumiale załhtęrosowanie, 


wil wraz z sąsiednim budynkiem sznik”. ta 
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Święcenie pokarmów wielkanocnych 
Odezwa J.E. ks, biskupa do duchowieństwa 


Łódź, dula 10 kwietnia Z okazji nadcho- 
dzących Świąt Wielkiejnocy J. E. Ks. Biskup 
Włodzimierz Jasiński wydał do duchowieństwa 
odezwę, w której mówiąc o zwyczaju odwie- 
dzania przez księży domów l.święcenia pokar- 
mów zaznacza, że wizytom duchowieństwa wln 
ne towarzyszyć troska | zaluteresowanie byto 


utro Konterencja z majstrami 
WIATA PRACY. EEE 


BOLĄCZKI 

Łódź, 10 kwietnia — Z okazj pobytu w swo 
im czasie w Łodzi nacz. wydziału rozjemstwa 
w Min Op. Społecznej p. Prenniera przedsta- 
wicjele związku ma jstrów fabrycznych zwróci 
li się do reprezentanta ministerialnego k, tter- 
wencję w sprawie zwołania wspólnej i on eron 
cji dia podpisania ukladu zbiorowego w przemy 
> Wada. Prennier przyrzekł zainteresować się 
tą sprawą i zwołać w najbliższym czasie konfe 
ren dniu wczorajszym nadeszła do okręgowe 
go inspektora pracy wiadomość o decyzji zwo 
lania konferencji z udziałem p. Prenniera w 
Łodzi. Konferencja odbędzie się w dniu jutrzej 
szym w Okręgowym Inspektoracie Pracy o go 
Ca ii Okręgowego Inspektora inż. 
Wyrzykowskiego udział w niej w ezmą z ramie- 
nia majstrów fabrycznych: przewodniczący re- 
formu zawodowego p. Płotrowski „kierownik 
związku p, Tagowski, P. SIEDKIE WIC O ie 
przedstawiciele ajstrów Z Ozorkowa iZ u ich 
Woli. Przewodnictwo konferencji obeimie nacz 
Preńnier okręgowy inspektorat pracy reprezento 
wać będzie inż. Wyrzykowski, {i 
Jak się dowiadujemy -~+ będzie to konferencja 
jednostronna, bowiem dotychczas nie Zaproszo 
no do udziały w niej przedstawicieli przemy shi. 
Wobec tego jest możliwe, że po zapoznaniu Się 
szczególowymi z postulatami ogółu majstrów po 
nacz. Prennier odbędzie następnie rozmowy * 
przemysłem, 


ZEBRANIE BRUKARZY, UBIJACZY | PŁYCIA- 
RZY 


W sali Domu Ludowego przy uk Przejazd 
34, odbyło się pod przewodnictwem p. M. Raxo 
wieckiego zebranie brukarzy, ubijaczy 1 płycia- 
rzy, zreszonych w Ch Z. Z, 

zagajeniu 1 objęciu przewodnictwa *— 
Sprawozdania z odbytych konferencji w Zarza 
dzie Miejskim, Funduszu Pracy i Urzędzie Wo 
iewódzkim złożyli: prezes J. Opas, i del. St. 
arczewski po czym wywiązała się ożywiona 
Vskusja. 

w rezultacie uchwalono rezokicię domagają 
ca się wprowadzenia 6-dniowega tygodnia pracy 
Ww okresie trwania robót sezonowych oraz sto- 
sowania płac wg następujących norm: dla bra 


TEATR KUKIEŁEK „KOT W BUTACH” 
AI. Kościuszki 57. 


niedzielę o godz, 12-ej w pol o 
poł. w dalszym ciągu ciesząca się olbrzy 
kną p. twodzeniem wśród dzjatwy lódzkiej pig 
iP ajka Julii Duszyńskiej „O Raku Nieboraku 
tragu Dziwołągu”. Reżyseria Jan Wesołości, 
"zyka Anny Osser. 
„ Bilety do nabycia w kasie Teatru A! Koś- 
;Mszki 57, od godz, li-ej rano. W drugie Świę- 
b Wielkiej Nocy u izi na afisz naipiękniei- 
za bajka kukielkowa Marii Kownackiej „O stra 
szliwym smoku m Szewczyku”, która 
złą w Warsza in razy przy przepełnione] 


Dzisaj w 


d-ej Dg 
mim 


waniem wiernych. 

Ponadto wspominając o tradycyjny wiwato 
waniu w czasie rozurekcji, zwraca się do ducho 
wieństwa by dobrym słowem powstrzyniało za 
pędy młodzieży, które] strzelanie nie ma nlc 
wspólnego z tradycją. 


karzy 12 zł. dziennie, dia ubijaczy I płyciarzy 
po zł. 9,60 dziennie. 

Następnie odczytano memoriały wystosowa- 
no do Prezydenta Miasta M. Godlewskiego, Min 
Opieki Spol, Urzędu Wojewódzkiego Łódzkie- 
go, Wojewódzkiego Biura Funduszu Pracy | 
Głównej Dyrekcji Funduszu Pracy, w sprawie 
unormowania warunków pracy | płacy, 


DZIŚ OGÓLNE ZEBRANIE WOŻNICÓW 


Dziś o godz. 9-ej rano odbędzie się ogólne ze 
branie woźniców w związku z wytworzoną w 
tej dziedzinie pracy sytuacią. Ostatnie dwustron 
ne konferencje doprowadziły do uzgodpienia sze 
regu punktów spornych, zresztą nieistotnych. 
Dotąd otwarta jest sprawa płac dla woźniców, 
kórzy żądają podwyżki. 

Na dzisiejszym zebraniu zobrazowana zosta- 
nie sytuacja oraz ustalone dalsze kroki woźni- 
ców. Przemawiać będą pp.: Dębczyński, Jezier 
ski, Wawrzyńczak i kierownik zw. Kuźniak. 


NACZ. PRENNIER w ŁODZI 


We wtorek, 12 bm zbierze się w Łądzi* pod 
przewodnictwem nacz. Prenniera nadzwyczaina 
komisja rozjemcza dla zlikwidowania zatargu o 
układ zbiorowy w przemyśle kotonowo - pon- 
czoszniczym. Orzeczenie wydane zostanie praw 
dopodobnie na terenie Warszawy. 


KONFERENCJA Z PRZEDSTAWICIELAMI 
ZW. ZAWODOWYCH. 


Łódź, 10 kwietnia. — Jutro o godz. 11.30 — 
przed południem odbędzie się zwołana przez 
nacz. Prenniera konferencja z przedstawicie:a- 
mi związków zawodowych robotników przemy- 
słu kotonowego Zj, PZZ i Klasowego. Fakt wy 
znaczenia konierencji jednostronnej ze związka 
mi zawodowymi — zasługuje na podkreślenie. 

Ponieważ we wtorek odbędzie się posiedze- 
nie komisji rozjemczej dia przemysłu kotono- 
wego, © Czym również donosimy jutrzejsze roz 
mowy związków z nacz. Prennierem będą mia 
ły charakter orientacyjny. Przedstawiciel miu 
sterstwa opieki społecznej wysonduje opinię, po 


trzebną do właściwej oceny faktów, które — 
wypłyną w czasie obrad wtorkowych. 
Ma to tym większe znaczenie, że jak sty- 


chać posiędzenię komisji roziemczej ma się cd 
być bez udziału ławników stron. 


PRZED ZJAZDEM RADY MIĘDZYORGANIZA- 
CYJNEJ POLAKÓW AMERYKAŃSKICH. 


Z okazji 3-go jazdu Polskiej Rady Międzyor 
ganizacyjnej, który odbędzie się w Chicago %5 
czasie od 30 kwietnia do 1 maia br. Okręg Łó 
dzki Towarzystwa Pomocy Polonii Zagranicz- 
nej, liczne organizacje społeczne, instytucje prze 
mysłowe, handlowe, rzemieślnicze itp. z Zarzą 
demi Miejskim na czele przesyłają obecnie pod 
adresem .Polskij Rady Międzyorzanizacyjnej ży 

renia pomyślnych obrad oraz da!szej owocne 
pracy. 


PRZECIEKAJĄ PRZEZ PALCE 


o czym każdy wie doskonale... 
Póżniej nadchodzą długie dni — tygodnie 
zmartwień i kłopotów w walce o byt. 
A przecież można uniknąć trosk, pamiętając o 
książeczce oszczędnościowej PKO. 
Książeczka oszczędnościowa PKO 
rozwieje troski o przyszłość, 
gdyż posiadacz jej pewien jest swego jutra. 
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Wszystkie autoryzowane punkty sprzedoży PHILIPSĄ 
kupnie odbiornika 7-38 przyjmują na poczet należności stare odbi 
wszystkich mgrek, mzkładgiąc resztę należności na dogodne raty 


"letni staruszek 


EM utonał w dole biologicznym 


ŁÓDŹ, dnla 10 kwietnia. 
W domu nr. 26 przy ul. Zagajnikowej | przywrócić do życia, 
lokator tegoż domu 78-letni Józef Kaźmier Kaźmierski, człowiek stary 
ski uległ smiertelnemu wypadkowi utonię ny, niewątpliwie zasłabł w ubikacji i to było 
cia w dole kloacznym. Domownicy zaniepo | przyczyną wpadnięcia do dołu, w którym 
kojeni dłuższą nieobecnością staruszka w | utonął, 
mieszkaniu, wszczęli poszukiwania i wydo 


Rozprawa sądowa w... mieszkaniu 


Obiożna choroba akuszęrki, l Ciechocinku, w Ostrowiu 


| oraz w Różance nad Niemnem. Ten ostat 


żonej Boiesławyv Rogowskiej akuszerki, zamie- 


ŁÓDŹ, dnia 10 kwietnia — Ciekawa rozpra- vskiej 
szkałęj przy ul. Brzezińskiej 24. Rogowska os- 


wa sądowa odbędzie się w... mieszkaniu oskar- 


- ~ > pacjentki. 
Gdyby nie wierny pies Ponieważ Rogowska test od długiego czasu 
rodzina zginęłaby w ogniu. kakrotnie odraczana, Sąd postanowił odbyć roz 
mieszkaniu oskarżonej. 


KRAKÓW, 10. 4. We wsi Mirow w pów uk, 

chrzanowskim w domu gospodarza Pawła W: 

rzechy wybuchł w nocy groźny pożar, Który zn seors 
szczył cały dom, Pògrążoną w twardym Snie 
! rodzinę złożoną z rodziców i 7 dzięci zbudził azadi wypadek pł ;droś 
ze snu donośnym wyciem pies, dzięk m J bo 4 f 

j A niachyt w 

dzina uratowała się od nie Psi rekord, 


płonącym dómu. 


ŁÓDŹ, dn. 10 kwietnia — Niezmiernie rzad 
CHESZ EEE A E T WA PNE JOW DL dex płodności psa zanotowany został 


Mianówicie suka-dog, stanowiąca włas- 
~ ność p. Wł. P. zamiesz ZO przy ii dwa 
Sprzątan e przedśwąteczne |20% v. Wi P. zainieszkalego przy ul. Radu 
saet, Urodziea Ni mniej ni więcej tylko ...17 2 
ułatwione wych szczeńmąt. Tak wicika liczi 
ze t d 7 Ze mat, d ViCiKa jficzpa szczeniąt 
y, È zyć zys s Í i , 
Płyn „LURA czyści wszyst«o, leży do bardzo rzadkich zjawisk, a wśród psi 
Wszędzie do nabycia za 20 groszy, wielkich iak dog, jest prawdzi ym fenomene 


——_ 


„| BYL zwłoki topielca, którego nie dało się | 


obłożnie chora, wskutek czego sprawa byłą kil | domości, iż urządziło 
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Na bożeństwa żałobne w rocznicę śmierci 
śp . Marsząłka Józefa Piłsudskiego 


J. E Ks. Biskup: Wł. Jasiński w związku z 
rocznicą śmierci $, p. Marszałka Józefa Piłsuds 
kiego wydał rozporządzenie do Księży, w k'” 
rym pisze: W porozumieniu z władzami szkol 
nymi lub urzędami państwowymi: przewielebni 
księża proboszczowie ewentualnie prefekci od- 
prawią dnia 12 maja, jako w rocznicę śmier-l 
$ p. Marszałka Józefa Piłsudskiego uroczystą 
Mszę św. żałobną. 


o 
-. . 
Zyczenia świąteczne 
(—) Życzenia Świąt można przesyłać wido 
kówką za 5 słów, nle licząc podpisu daty i miej 
povo —5 = a wi r „ALT” do 15 
W — 1 zL za dęiszy wyraz 0.50 
zł. za ozdobny błankiet 0.50 zł, telezramem „G' 
o tekstach zgóry oznaczonych. do Stanów Zied 
noczonych, Kanady i Meksyku za 9-15 zł. — te 
legramem morskim dla osób znajdujących się 
na statim lub za statku d ląd. 


ba n-ta 


| Łódź 10 kwietnia — W. ramach o wi- 

nych przez Ligę Morską i. Kolonialną Ko- 
lonlajnych' w dniu dzisiejszym odbędą się w Ło 
dzi uroczystości i manifestacje. 

Wczoraj wieczorem odbył się na ulicach Ło 
dzi capstrzyk orklęstr oraz defilada samocho. 
dów propagandowych przybranych plakatami i 
transparentami z napisami „Chcemy Kolonii, 
„Musimy. otrzymać surowce kolonialne” itd. 


Dziś w dalszym ciągu uroczystości odpra- 
wione zostaną o godz. 9-ej rano w kościołach 
św. Stanisława Kostki i św. Józefą nabożeńst- 
wa po czym stormowany pochód przemaszeruje 
ulicą Piotrkowską, Andrzeja na Al. Kościuszki, 

gdzie nastąpi odczytanie i uchwalenie przez 
społeczeństwo łódzkie rezolucji. 


NASZE LOSY WZBOGACAJĄ GRACZY. 


(Takim zwrotem kończy się dzisiejsze 
ogłoszenie popularnej już dziś u nas kolek- 
tury Stanisława Bujalskiego, gdzie w dru 
gim dniu bieżącego ciągnienia padła wiel- 
ka wygraną zł. 75.000.— na los nr. 83.793. 

Liczne i poważne wygrane, jakie w 
każdym ciągnieniu padają w tej kolektu- 
rze to widomy znak szczęścia, które stale 
towarzyszy graczom kolektury St.. Bujal- 
skiego Łódź, Piotrkowska 161 i Rzgow= 
ska 113, 

Argumentowi temu nie zdoła chyba 
oprzeć się największy sceptyk. (Wry 


Wybory nowego zarządu 


TOWARZYSTWA KRZEWIENIA KUL. 
TURY FIZYCZNEJ KOBIET. 


Odbyło się konstytucyjne posiedzenie 
owego Zarządu, wybranego na Ogólnym 
Zebranin członkiń, odbytym w dnin 28 
marca 1938 roku. Zarząd ukonstytuował 
się jak następuje: p. Stefania Augustynia 
kowa — przewodnicząca, p. Stefania Jaro- 
cińska — wiceprzewodnicząca i przewodni 
cząca Sekcji Sportowej, p. Zofia Milewska 
— sekretarka, p. Klara Hejwowska — skar 
bniczka oraz p. Staaisława Kamińska — 
| członkini i przewodniczącą Sekcji Docho- 
| dów Niestałych. 

Walne Zebranie, na którym obecna by 
ła p. Stefania Krzyżewska, delegatka Za. 


i schorowa- | rządu Głównego, odbyło się pod przewod 


(nietwem p. K. Dąbrowskiej przy bardzo 
| licznym udziale członkiń, co wskazuje 'aa 
zainteresowanie się pracami Towarzystwa. 
P. Krzyżewska zapoznała członkinie z pła 
nami Towarzystwa na przyszłość, zwłasz- 
cza w dziedzinie obozów letnich dla ko- 
| biet. Obozy urządzone będą między 


iu'ay= 
|mi w bieżącym roku w Truskawcu, w 
nad morzem 


(ni obóz urządzi Łódzki Oddział Towarzy: 


karżona jest o przeprowadzenie niedozwolone- | stwa, 
go zabiegu, który spowodował ciężką chorobę | 


Towarzystwo Krzewienia Kaltury Fizy- 
cznej Kobiet podaje jednocześnie do wia: 
3 miesięczay kurs 
gimnastyki i pływania w Polskiej Y, M. 
C. A, na który przyjmuje jeszcze zapisy 
Towarzystwa, czynny w środy 


i soboty w lokalu Polskiej Y. M. C. A. 
Moniuszki Nr. 4a, I piętro w godzinach 


yd 18.30 de 19.30 w środy i soboty. 
a ) 
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CENY NISKIE 


|| nn ë | mn 


najprzedniejszej 
jakości 


MATERIAŁY 


TANI ZAKUP 


FABRYKI CZEKOLADY i 


LDROWIE TO SKARB Mrateczki. 


WAJ ZATYHM 


viy 
ZIOŁA Dna BREYERA 
-Ee 
==] W NASTĘPUJĄCYCH.CHOROBACH: F= 


cena 
Nr 1 — w kaszlu, astmie, rozedmie płuc 2.50 
Nr 2 — w reumatyśmie, artretyśmie, złej prze 
mianie materii, nieczystości cery, 
chorobach skórnych 3— 
Nr 3 — w chorobach żołądkowo = kiszko« 
wych, wątrobowych, żółtaczce 
Nr 4 — w chorobach nerwowych, bóla po- 
wy, bezsenności, ogólnym wycaerpa- 
nin 3.60 
Nr 6 — w niedokrwistości | ogólnym osła. 
bieniu 4.20 
Nr 7 — w chorobach nerkowych I pęcherzo- 


Pożyczone 


wszyscy ludzie byli mądrzy. Kogoby bo- 

250 |wiem wówczas oszukiwali? Komu wymy- 

ślanoby od głupich? Kto zakładałby nowe 

teatry, kawiarnie i t. d.? Słowem, głupcy 
także są potrzebni. 

Naturalnie głupiec powinien być w mia 

rę głupi, ponieważ nadmiar głupoty jest 

Ne 9 — ro BÓR A Śąt Rey pw 3— | dla otoczenia zbyt męczący. Dlatego właś- 

twardzeniu i hemoroidach - '- pgo nie tak nas męczą kobiety. Natomiast taki 

Do nabycia w oryginalnym opakowania w apte | SObie poczciwy głupiec, który nie zajmuje 

kach, składach aptecznych i drogeriach lub w w» |nam zbyt wiele czasu, może być nawet cał 


a K kiem miły. 
POERBA*, KRAKÓW-Podgóre, skr. Ne 48/4] Ale niestety, głupiec miły jest okazem 


m abiyowan otrzymają 0a tądwnie darmo © | „| -zmiernie rzadkim. Bardziej pospolitym 


twórni bross 
005 znani OPAC okazem jęst głupiec — piła. Ten gatunek 
„|głupca posiada „talent" do nieumiejętnego 
powtarzania starych dowcipów. 
— Zna pan... ha-ha-ha... tę starszą Wy 
pięcicką? Nie zna pan? Szkoda... zresztą 
g [ic nie szkodzi... opowiem panu o nlej pęd 
tny... ha-ha-ha... dowcip... Zna pan tego 
Życie Warszawy w kilku wierszach | miode o Pipkiewicza? Nie zna pan?... no, 
Zdarza się często, nie szkodzi, opowiem panu o nim I o te 
Ho 02 kolodsch lotach. zapadają 1a nra picie Zaa pan Wypigsiii? Met 
roby zakaźne, jak dur brzuszny, błonicę i| |? DY... ha-ha-ha... świetny, najnowszy ka 
szkarlatynę, czyli płonicę. Aby nie pozba- aa Ad den a OPRZEĆ 
wić dzieci koniecznego wyjazdu na kolonie kę Niemalstdch z PL Ślewie |... PE 
Świt leju rywal A Lota pęd skiem na niego: pap, kę sb cha 
ronić je przed tymi chorobami, nałeży nego: r 
dzieci przed wyjazdem na kolonie poddać A dobry ka; z Ag Alane pe 
szczepieniom ochron rzeciw durowi a ry kawa „Aa 
| „OKA i dytte Seo] P pan co na to ten Pipklewicz? On na to: 
Szczepień dokonują lekarze szkolni, le- oemei powod: i a 
karze w Ośrodkach Zdrowia w Miejskim "Swoją a ckkówym anpe žar 
Instytucie Higieny i w Ubezpieczalni - 
e, cennika p Spo być żona głupca. Przyznam się, że nigdy, 
i ... takiej żony nle widziałem, mie lubię bowiem 
Mimo, że Pelcowiznia liczy 10.000 mie- | widoku istot nieszczęśliwych (jak przyje- 
szkańców, zaledwie kilka ulic jest tam 0- td e Eo moim wszy 
| OE et pork a misty uj pr Wyobrałam "obie jednak dwie możli- 
nia obniża stan bezpieczeństwa. Poz 
niektóre ulice są niezabrukowane, nieskana voe naday papes jest Ag Ly 
lizowane i pozbawione chodników. pia ! nie zdając sobie sprawy z głup 
P ayy swego męża — Jest szczęśliwa. Albo też 
r Tor żona głupca jest mądra I wówczas wykorzy 
Związek Kat. „Caritas“ prowadzi na te stując odpowiednie jego głupotę, również 
renie stolicy zbiórkę wszelkich odpadków. jest szczęśliwa, Słowem kobieta zawsze po 
Zbiórka ta znalazła się z wielkim zain- trafl sobie wykombinować szczęście 
teresowaniem i poparciem ze strony nie Ale wróćmy do głupców płci męskiej, 
wio ENY, lecz Lotek becnie | ¥tórzy stanowią dzisiaj przedmiot naszych 
zy akcji tej ma zatrudnienie obecnie | zainteresowań. Głupca charakteryzuje u- 
18 chłopców bezrobotnych. Poza tym akcja pór. Można go przekonać jedynie przy po- 
ta daje środki na organizowanie warszta- : 
tów dla młodzieży, pozbawionej dotych- 
czas pracy. Pierwszy „Dom Pracy" jest na 
Nowym Bródnie, w którym pracuje 70 
chłopców į dziewcząt oraz 45 krawców bez 
Trobotnych. 


Z Tarnowa donoszą: 

Mieszkanka Jarosławia (ul. Dietziusa 
"Nr. 45) Anńa Korobijowa przesłała na rę- 
Ice ministra komunikacji w Warszawie pi- 
|smo następującej treści: „W Jarosławiu 
IASTOSOWANIE: |przy ul. Dietziusa 40 mieszka żydówka, 


m 8 : 
GRYPA. ŁOWY ZEB NIE | Bosia Schwarz, której wychrzczona córka 
i mgr. praw Izabela Schwarz, jest urzędnicz 
BOLE GŁOWY, Z BÓWI. ką dyrekcji PKP. w Krakowie. Bosia 


wenn NEO m son t. ROUTREM” | Schwarz owa chwali się, że ci, którzy jej 
podpisali weksle lub świadczyli w sądzie 

dostali lub dostaną posady przy kolei za 
protekcją jej córki, która ma wielkie wpły 
wy w Dyrekcji PKP, I tak dostał posadę 
[niejaki Kozak w warsztacie stolarskim 
PKP, w Tarnowie, człowiek liczący 38 lat 
Í 52 + życia, chociaż, jak sama Schwarzowa 
Pierwsza sogoroszana twierdzi, w tym wieku nie przyjmują nā 
pielgrzymka na Jasną Górę. |kojej, jednak Izabela Sdhwarzówna dała 


Pod wysokim protektoratem Jego Emi-|posadę, bo on jej matce podpisywał w bie 
rencji ks. kardynała prymasa Polski Augu-|dzie weksle, więc ona jemu się teraz od- 
pa nionda | (Ro Ekscelencji ks. i teak wdzięczyła. Dalej Izabela Schwarzówna 
zimie sinski jyruszy z kościo- i ; 

Errosa rari- zai biit godzinach ma również wychrzczonego brata, który 
popołudniowych wielka pielgrzymka do Czę|nie zdał matury, do wojska jest zupełnie 
Btochowy ku czci Królowej Korony Polski na|niezdatny, gdyż ma kategorię „E“, słaby 
Kongres Przyjaciół św. Jana Bosko z Okazji | wzrok, a bez opinii policyjnej, bez badania 
pięćdziesiątej rocznicy śmierci tegoż Święte- 
go. Pwrót nastapi 8 maja wieczorem na Dwo 
rzec Fabryczny. Przez cały czas towarzyszyć 
będzie orkiestra. i 

Karty uczestnietwa w cenie zł. 6 — są do 
mabycia we wszystkich  kancelariach para- 
fialnych. 


— 
GDYŻ BA żuł NAŻLAC ATALZY 
ŻĄDAJCIE pnOSTKÓW „MIORENO-NERVOSIN" 


TYLKO W NOWY OPAKOWANIU 


TORE BKALE HIGIENICZNYCH. 


Higien czać materace wła, 

snego wyrobu otomany 

leżanki, krzesła 
polecają 


La pz | 
tel. 222.34 


Nakarm głodne dzieci 


ANKOWSKI 


w BAZARZE KAROL GOSTOMSKI 


Byłoby bardzo źle na świecie, gdyby 


POSADY 2A PODPISYWANIE WERSI 


List do ministra komunikacji. 


»E C HO" 


FABRYKA SUKNA 
BIELSKO 


ODDZIAŁY w ŁODZI 


PIOTRKOWSKA 88 
PIOTRKOWSKA 6 


CUKRÓW 


11-go LISTOPADA 12 CUKR 


BARANKI czekolad i cukrowe ZAJĄCZKI 
NAPIORKOWSKIEGO 23 oryginalne PISANKI CZEKOLADOWE 


Y i WSZELKIE SŁODYCZE! 


ZŁA PRZEMIANA MATERII PRZYSPIESZA STAROŚĆ 


Zanioczyszczona krew może powodować szereg[i nerek, Dwndziestoletnie doświadczenie wykazało, 


e rozmaitych dolegliwości: bóle artretyczne, łamanie 
w kościach, bóle głowy, wzdęcia, odbijania, bóle w 
| wątrobie, niesmak w ustach, brak apetytu, awędze- 


nio skóry, skłonności do obstrukcji, plamy i wyrzuty 
na skórze, skłonność do tycia, mdłości, język ob- 


= łożony. Choroby złej przemiany materii niszczą or- 
n | | e g r Z e e. ganizm | przyspieszają starość. Racjonalną, zgodną 


z naturą kuracją jest normowanie czynności wątroby 


że w chorobach na tlo złej przemiany materii, chros 
nicznego zaparcia, kamieniach żółciowych, żółtacz 
ce, artretyzmic ma zastosowanie „Cholekinaza”* 
H. Niemojewskiego, Broszury bezpłatnie wysyła 
laboratorium fizjologiczno-Chemiczne Cholekinaza 
H. Niemożewskiego, Warszawa, Nowy -Swiat 5 oraz 
apteki i składy apteczne. 


mocy podstępu, Gdy chcesz aby głupiec EE TE o 


pomógł ci przy realizacji twego projektu, 
zacznij rozmowę od wychwalania pod nie- 


wy KAS : e è 
geen ai List bezrobotnych do premiera. 
i Pije reaa OMD MIEPOTWIERDZONE ZARZUTY, EA 


radiem, słyszałem o tym, że pan poszukuje 
wynalazcy któryby mógł panu prezesowi 
urzeczywistnić jego plany. Podobno chodzi 
o odbiornik radiowy, będący jednoczęśnie 
podręcznym barem. Mam właśnie kandyda 
ta, będzie tó dla niego wielkim zaszczytem 
i prawdziwym szczęściem pracować pod ta 
kim kierownictwem i t. d. 


Z Lublińca donoszą: 


nowa (pow. Lubliniec). 

Na rozprawę nie stawili się Węgierek, 
Spyra, Broll i Chmielewski. Odpowiadać 
om będą przed sądem osobno. 
przedstawia się następująco: 

„Prezes'" nie odmówi tak podanej proś Oskarżony Węgierek napisał w grudniu 
ble. A sprobuj mówić do głupca R. 1936 r. list do premiera Składkowskiego. 
powiedz mu, że twój protegowany to zdol-|List ten podpisali wszyscy inni oskarżeni. 
ny inteligentny człowiek, że ma dużą zna- W piśmie do premiera oskarżeni żalili 
jomość rzeczy... To usłyszysz „bardzo ża- |się na niesprawiedliwy podział pracy i do- 
łuję, niestety, za późno”. | datku zimowego w naturaliach, dokonany 

Tak, tak z głupcami nie tak łatwo. przez niejakiego Burzyka z komitetu po- 


mocy dla bezrobotnych. 
CIĘŻKIE ŻYCIE, Komitet miał do rozdziałi 400 centna- 


Nazwisko bywa czasem przeznaczeniem |ów kartofli, z czego na Jednego bezrobo- 
człowieka, Jeśli. ktoś nazywa się Durak, |tnego miało przypaść 75 kg. Oskarżeni ża- 
czy może być mądry? Apolinary Durak po |"! się, że Burzyk miał podzielić kartofle w 
życzył palto od Zbigniewa Dobuły, I miał |ten sposób, że niektórzy bezrobotni otrzy- 
je oddać nazajutrz. płynęły Jednak dwa |mali po 4 centnary, gdyż byli jego krew- 
tygodnie, a Durak palta nie oddawał. Za-|niakami, 
niepokojony Dobuła monitował go kilka-| Jako Świadek zeznawał kierownik wy- 
krotnie, to jednak nie odniosło skutku |działu Opiek! Społecznej przy Wydziale 
i Durak palta nie oddawał, Dobuła zame!- |Powiatowym w Lublińcu Gruciman, któ- 
dował policji. Durak skazany został na 4|remu podlegały lokalne komitety pomocy 
miesiące aresztu z zawieszeniem na dwa la 


N Jery rec. RADIO: KĄCIK, 


NIEDZIELA, 10 KWIETNIA, 
Warszawa I (Raszyn) 
i inne Rozgłośnie Polskie, 


8.00 Sygnał czasu I pieśń „Bogurodzica“ 
8.06 Dziennik poranny 
8.15 Audycja dla wasi 
9.00 Transmisja nabożeństwa u kościoła św, Krey- 
ża w Warszawie 
10.30 Muzyka £ płyt 
11.30 Transmisja ze Szkoły Pracy Społecznej w Cio 
ie 
11,57 Sygnał czasu | hejnał a Krakowa 
12.03 Poranek symfoniczny — x Katowice 
13.00 Przegląd kulturalny 
13.10 „Peregrynacja do Ziemi Świętej" — s Pozna. 
nia 
13.30 Muzyka obiadowa — ze Lwowa 
1445 Audycja dla wsi 
15.45 Wszystkiego po trochn — audycja dla dzieci 
16.05 Utwory Maurycego Moszkowskiego (dwa for- 
tepiany, dwoje skrzypiec i śpiew) 
16.45 „Amer — ponury cień Sahary" — opowieść 
mówiona 
17.00 „Na diabelskich morzach“ — audycja słowno- 
muzyozna 
17.50 Chwila Biura Studiów 
~| 18.00 Audycja muzyki religijnej (transmisja z ko. 
posadę PY. Parowo ścioła ewangelicko - sugsburskiego) 
19.00 Kompozycja słuchowiskowa s tekstów księdza 


Sprawa 


lekarskiego dostał 
zowni PKP. w Tarnowie. Upraszam tedy, 
poddać badaniom lekarskim Schwarza,| Piotta Skargi pt. „Pokłon za kyela — 
lecz nie przez lekarzy Dyrekcji PKP. wy z Krakowa 
Krakowie, bo Scnwarzowa chwali się, iż| 19.30 Arie operetkowe w wykonania polskich ple- 
jej córka ma tam wielkie wpływy... waków — płyt 

Tyle „tylko“ pani Korobijowa z Jaro- | 20-35 program m Jutro 
sławia doniosła Ministerstwu Komunikacji, s Lr aria 
które na skutek powyższego zarządziło do- |21.00 Wiadomości sportowe ze wszystkich aa 
chodzenia dyscyplinarne przeciwko refe- | 21.15 Opowieść o Beethovznie (audycja ostatnia) 
rendarzowi dyrekcji PKP. w Krakowie sA Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego, 
mgr. Izabeli Schwarzównie. Schwarzówna tę y ieas | 
złożyła odpowiednie doniesienie karne w 
Jarosławskim Urzędzie Prokuratorskim, 
przeciwko autorce. Oskarżona chcąc prze-| 8.3 
prowadzić dowód prawdy, między innymi b Hstać tagi sedno 
podała na świadka żonę tarnowskiego pra | 15.00 Felieton pt. Lenaia — miasto komfortu" 
cownika stolarni PKP. w Tarnowie, p. Ko- | 1545 Audycja dla dzieci 
zaka Marię Kozakową, która miała rzeko-|19.30 „Dbajmy o zdrowie przy pracy fizycznej” — 


Łódź, jak Raszyn, oraz: 
8.30 Muzyka poranna — płyty 


rystaranie się posady dla męża,| , pogadanka 
23 sA PISES? £ p z At: _|19.45 Łódzki kwartet Schramrmla 
Schw arzowej dostarczać za darmo wiktu 20.35 Wiadomości sportowe lokalne 


ały. Tym sposobem akta tej niecodziennej | 23,00—23.30 Muzyka salonowa — sry 
sprawy zawędrowały do Sądu w Tarno- 
wie, gdzie sędzia przesłuchał Marię Koza- 
kową. Ostateczny epilog sprawy 
się przed sądem w Jarosławiu. 


PONIEDZIAŁEK, 11 KWIETNIA, 
Warszawą | (Raszyn) 
i inne Rozgłośnie Polskie 
6.15 Pieśń poranna 
6.20 Gimnastyka 
640 Muzyka z płyt 
1.00 Dziennik poranny 
715 Muzyka z płyt 
8.00 Audycja dla szkół 
8.10—11.15 Przerwa 
11.15 Audycja dla szkół 
1140 Od warsztatu do warsztatu: 
czeladników i terminatorów 
11.57 Sygnał czasu | hejnał z Krakowa 
12.03 Audycja południowa 


rozegra 


Jak kształcimy 


13.00—15.30 Przerwa (programy lokalne) 
składające ofiary na Miejski Komitet Pomocy | 15.30 Wiadomości gospodarcze 
Dzieciom i Młodzieży — K. K., O, m, Łodzi | 1545 Z pieśnią po kraju 


konto 490, 16.15 Koncert orkiestry rozrywkowej — a Łodzi! 


zimowej. Wskutek zażalenia oskarżonych 


Sąd Grodzki w Lublińcu rozpatrzył |przeprowadził on kontrolę wspólnie z ins- 
sprawę karną 18-tu bezrobotnych z Boro-|pektórem F. P. p. Ponikowskim. Kontrola 


nie potwierdziła zarzutów. 

Sąd skazał trzynastu oskarżonych po 
5 zł. grzywny, z zamianą na jeden dzień 
aresztu i na tydzień aresztu z zawiesze- 
niem na 2 lata. Oskarżona Agnieszka Ma- 
zur została uniewinniona, 


"Dziafanie 
ODZYWCZEGO 


BIOCELU 


o kilku dniach spostrzegłam, że moje 

drobne zmarszczki | szpetne linie 

zaczęły znikać, a w niespełna parę 
godni wygiądaiam już o 10 łat młodziej 
locel — jak mnie  polnformował kosmee 
tyk- specjalista — jest wynalazkiem wybite 
nego Profesora Uniwersytetu Wiedeńskiego. 
Jest on obecnie zawarty w każdym słolku 
Kremu Tokalon koloru różowego, spreparowa* 
nego według oryginalnego francuskiego prze» 
pe znakomitego paryskiego Kremu Tokalon. 
ależy go stosować co wieczór przed udaniem 
się na spoczynek, Krem zaś Tokalon koloru 
białego co rano. Nada to w krótkim czasie 
zwię e), ciemnej cerze blask świeżej, żywot 
nej młodości. llczyni skórę jasną, usunię 
zmarszczki | wszelkie wady cery, 


16.50 Pogadanka aktualna 

17.00 Na szlaku 150000 wolt z Moście do Staracho+ 
wic — pogadanka (z Katowie) 

17.15 Koncert solistów — ze Lwowa 

17.50 Pogadankn sportowa f wiadomości sportowe 

18.10 Melodie włoskie — płyty 

18.30 Program na jutro 

18,35 Audycją dla wsi 

19.00 Audycja strzelecka 


19.80 Dyskntujmy: „Stosunki finansowe w małżeń- 
stwie“ — dialog 

19.50 Pogadanka aktualna 

20.00 Konsert rozrywkowy w wykonaniu małej or 
: p i eee ma ae m ee 
kiestry t M i in. 


przerwie: 

20.45 Dziennik wieczor 
20.55 Pozndanka aktualita 
21.40 Nowości poetyckie — omówi Wł. Sebyła 
22.00 Koncert symfoniczny w wykonaniu orkiestry 

Polskiego Radia 
22.50 Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego, 
| przegląd prasy i komunikat meteorologiczny 
23.00—24 00 Programy lokalne 


ŁÓDŹ, jak Raszyn, oraz: 
14.00 Melodie filmowe — płyty 
15.00 Literatura przez mikrofon dla wszystkich: 
Fragment z powieści „Tęcza nad miastem” — 
Jana Wiktora 


15,10 Piosenki w wykonanin chórn międz kolnego 
(płyty) 

15.27 Łódzkie wiadomości giełdowe 

18.10 Windomości spartowe lokalne 

18.15 Koncert z Katowic (flet, skrzynce i for'enian) 

18.40 Andycja literacka: „Kampania wileńska* — 
recytacja prozy 

18.55 Odczytanie programu 

23.00—23.30 Muzyka zalonowa — płyty 

E ASAA FFT PTR HTE 


dobywzjmy własne źródła 
surowcowe w kaian ach! 
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Dziś czekamy na wynik z Budapesztu 


] 
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Czy polscy bokserzy zwyc:ężą? 


RM imprez niedzielnych jest następu- 

í W WARSZAWIE: 

) Na Stadionie Wojska Polskiego o godzinie 
16.15 miecz ligowy Warszawianka — ŁKS, 

Na Żoliborzu pod kinem „Świt” o godz. 
10,80 robotniczy wioseny kolarski wyścig na 
»rzełaj Indywidualny i drużynowy oraz wiosen 
ny bieg na przełaj o 
Warstawy na 8 km. 

Na Okęciu o godzinie 10-ej wyścig kolarski 
szosowy £a 75 km, 

Na Woli o godz, 10-ej start dwóch wyści- 
gów kolarskich szosowych na 100 i 75 km. 

O mistrzostwo Ligi okręgowej walczą; Okę- 
cie — Tort Bema, Huragan — Orkan, PWATT 
— Legia, Znicz — Starachowice, Granat — 
Warszawianka, OWĄ — Czarni, 

O mistrzostwo robotniczego podokręgu grh 
Drukarż z Sarmatą, 


W KRAJU: 
W Łodzi szermiercze mistrzostwa klasy B 
i mecz bokserski Geyer — Sokół. 
W Krakowie mecz o mistrzostwo Ligi Wi- 
sla — AKS. 
W Wielkich Hajdukach mecz ligowy Ruch 
— Śmigły, 
W Katowicach walne zebranie PZA. 
W Poznaniu mecz ligowy Warta — Polo- 
j 


robotnicze mistrzostwa 


nia, 
We Lwowie mecz ligowy Pogoń — Ornco- 
via, i i 
W Łucku bieg na przełaj o mistrzostwo Po 
ski na 10 km. Ą 
Ww Wilnie międzymiastowy mecz bokserski 
Wilno — Białystok. i 
W Zakopanem narciarskie „mistrzostwa 0- 
kregu podhalańtkiego w kombinacji alpejskiej. 
W Gdyni bieg na przełaj dookoła Gdyni. 


ZA GRANICĄ: 

W Budapeszcie międzymiastowy miecz bo- 

kserski Polska — Węgry, Walczą w kolejności 
wag następujące pary: 


AEA TYRZZKO E LITRE ZR NODE DM DA ŁIEZIY) 


komu Się Szczęście nówiechnęla” 


Pełna tabela wygranych, 


PIERWSZE CIĄGNIENTE 
150.000 zł — 20711 

25.000 zł — 14069 66621 

15.000 zł. — 7615 112484 

10.000 zł — 27366 117182 187900 

5.000 zł == 30876 51950 148792 
45754 47228 18785 

2.000 zł. — 18188 18428 15761 45140 
68028 72587 128045 144954 y 

1000 zł — 9407: 30410 60024 61568 
19052 98841 98571 119669 181228 142187 
149821 73 
'-— 500 żł — 11807 81502 49502 50728 
52950 61597 66260 79290 81608. 82598 
14525 84319 50224 50923 79290 82598 
84384 118079 115667 130776 131543 
156089 159698 

250 zł. — 284 3828 2497 9204 22515 
241838 27556 33241 83848 34775 35446 
4413447552 47890 47034 49294 51294 | 
51442 58413 60196 60227 62514 65655 
69183 72673 79108 81270 81909 83346| 
£3870 85492 85786 86257 88571 92822, 
02941 95298 96971 98764 98929 99619 | 
103724 105277 108118 110427 112738 | 
110060 116630 115753 1119149 110289 | 
1203028 125299 126580 127128 131280 
181420 181585 185021 137634 143388 
144407 149136 151197 156697 159826 


Wielka wygrana 3 klasy 41 lo 


Sobkowiak — Podany, Koziołek — Bondi, 
Czortek — Frigyes, Kowalski — Beno, Kol- 
czyński — Mandi, Pisarski — Kakits, Doroba 
— Szigetti, Piłat — Nagy. 

Sędzią meczu będzie p, Dworak z Czecho- 


słowacji, 
__ W ŁOBZI: 

Piłka nożna: Mecze o mistrzostwo klasy A 
o godzinie 11-ej przed poł,: boisko WKŚ: WKS 
— Wima, boisko UT; Union - Touring — So- 
kół (Pabianice); boisko Widzewa: Widzew — 
SKS boisko KE w -Pabianicach: PTC __ ŁTSG 
boisko Sokoła w Zgierzu o godz. 11.30 przed 
poł. Sokół (Zgierz). — Burza. Mecze towarzy- 
skie: boisko TUR o godz, 16-ej: TUR — Bar 
Kochba; boisko Sokoła 6 godz, 16-ej: Sokół 
(Łódź) — Zjednoczone. 

Szermierka: W sali Straży Ogniowej przy 
ulicy 11 Listopada 4 od godz, MA a” | żyć 
dzień mistrzostw szermierczych Polski klasy B 
(szabla). : 

Lekkoatletyka: Na Chojnach, bieg uliczny 
dla niestowarzyszonych na 2 km (start przy ul 
11 Listopada 4-6) organizowany przez KŚ Ge 
yer, W parku KP Zjedneczone przy ulicy Przę 
dzalnianej 68 o godz. 10.30 bieg na przełaj na 
2.5 km organizowany przez KP Zjednoczone, 

„ Boks, W sali Geyera przy ulicy Piotrkow- 
skiej 295 o godz, 11.30 przed poł. półfinałowy 
mecz bokserski o puchar im. $p, Landecka: Ge 
yer — Sokół 

“Gry sportowe: W sali przy ulicy Piotrków- 
skiej 61,0 godz, 11-ej przed poj. nadzwyczajne 
walne zebranie Łódzkiego Okr. Zwiazku Teni- 
sa Stołowego, W sali Polskiej YMCA od go- 
dziny 11-ej: finały koszykówki meskiej i siat- 
kówki kobiecej o mistrzostwo łódzkich szkół 
średnich, 

W sali przy ulicy Rokicińskiej 41 zawody 
koszykówki męskiej klasy Ri A od godz. 10-ej 


KIEDY zdrowie lub cera szwankować zaczyna, 


Zdrowiu lekarz pomoże, cerzę -= Benignina. 
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STAWKI 


Fo zł 62.50, z literą s zł 125. 
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„ECHO** 


TEATR POLSKI. 

Dziś dwukrotnie o godz. 4-ej i 8.30 wicecz. cza 
rujący, roztańczony i rozśpiewany, kipigcy humo- 
rem wodewil „Królowk przedmieścia“ w adaptacji 
śpiewno-muzycznej i w inscenizacji Leona Schille- 


ra. Tańce układu Tacjany Wyseckiej. W obsadzie] pogody w dniu dzisiejszym pogoda o zachmurze 


kilkadziesiąt osób z czołowymi attystkami łódzkimi 
w rolach głównych. Dekoracje K; Mackiewicza, 


TEATR KAMERALNY. 

Dziś o godz. 12-ej w poł, molierowskie „Figle: Ska 
pena“ w abonsmencie szkolnym, 

Popołudniu o godz. 4.ej i wieczorem o godz. 
8.50 dwa ostatnie pożegnalne występy doskonałych 
artystów warszawskich z Elng Gistedt, Olą Obarską, 
Włodzisławem Ziembińskim i Romanem Wyspiań- 
skim na czelę, w pełnej wdzięku i humoru melodyj 
nej komedii muzycznej Bortwel'a „Zimięniam płeć“ 
Kierownictwo muzyczne: Jerzy Lawina. Reżyscria 
W. Ziembiński. 

W pełnych próbach pod kierunkiem reżyserskim 
dr, Dąbrowskiego „Rewizor* Gogola. 


TEATR POPULARNY. 

Dziś o godz, 4.30 popoł. premiera kapitalnej kro 
tochwili Franka i Hirszfelda „Interes z Ameryką“ 
w reżyserii Zygmunta Biesiadeckiego, z Relewicze 
Ziembińską, Skwarską, Sykulską, Bończą, Modrzeń 
skim i Matuszkiewiczem. W dekoracjach Tadeusza 
Kalinowskiego. 
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DRUGIE CIĄGNIENIE 

20 tys. zł, — 116970 

25, tys. zł. 18944 

80 tys. zł. — 132582 

15 tys. zł. — 23788 3182 105056 

75 tys, zł. — 83798 

10 tys. zł. — 28884 
147030 

5 tys zł 78502 15412 R 

2 tys, zł. — 27589 6769 67208 80692 
119517 151621 60820 

1 tyst zł. — 13720 78948 79358 92744 
14362$ 
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STAWKI. 
Po zł. 62.50 z litero s zł. 125. 
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Nadal chłodno» 
Dziś wedłuś Pima, 


ŁÓDŹ, dnia 10. 4. Przewidywany przebieg 


niu przewaźnie dużym i przelotne opady. Chło 
dno, nocą przymrozki. Umiarkowane wiatry 2 
kierunków północnych. Widzialność dobra. 


Co mas po pracy rozweseli? 


CASINO: — Pani Walewska, 

CORSO: -- Zbieg z San Qauentin. 

EUROPA: — Łódź podwodna nr. 9. 

GRAND KINO: — Statek niewolników , 
IKAR — I. Halka. Il. Dodek na froncie. 
JAR — na scenie: Miłość Pirata; na 

ekranie: Człowiek-wiik. 

METRO: — „Władczyni puszczy“. ? 

MIMOZA: — I. Blond Carmen; II. Po- 
strach dzikiego zachodu. 

MIRAŻ: — Ostatnia noc skazańca. 
PALACE: — Szczęśliwa trzynastka, 
PRZEDWIOŚNIE: — Scypion afrykań- 
ski, 

RIALTO: — Pensjonarka. 

RAKIETA: — „Klub kobiet”. 
STYLOWY: — Narzeczona z Wiednia. 
TON: — Jej pierwszy bal, 


aa dzieciące. Gwarantowa- 


ne gumowe spody. Dla nojwiększych 
niszczycieli. 590 Klika 


URANIA: — |. Zdradziecki wąwóz: 
II. Zaczęło się w pociągu. 
ZACHĘTA: — "+: 4 w% SA 


again y. Spody skórzane. 


Barszcz na surowej kiełbasie, gulasz z 
kartofelkami, budyń czekoladowy. | NOWYM 
WINSZUJEMY. | W 


Jutro na obiad: 


Jutro Leonowi. 
Wschód słońca 4.47 
Zachód — 18.27 
Długość dnia 13.40, 
Przybyło — 6.40. 
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Taniec jest zwierciadłem |. 
w kiórym odbija się charakter narodu > 


Znakomita tancerka — Tamara Kar- 
sowina reprezentowała obok Anny Pawło- 
wej najdoskonalszy poziom rosyjskiego ba 


| =» 


Kto długo je zupę, ten długo żyje... 
Do obiadu siadajmy z pogodną twarzą! 


' DOBRY HUMOR $WIETNIE DZIAŁA NA APETYT 


let daje nam dużo niewymuszonej radości. 
Posługuje się on również | prymitywwymi rż 
ruchami, które uzewnętrzniają się w pięk= n 


najwięcej składników odżywczych. W ta- 


: cw letu. Do roku 1918 Karsowina występowa-|n m chodzie, nadając ciału wdzięk i szla+ ? z 

8 sę nakryty do w. powinien Wy-| Czy ryby są zdrowszym pokarmem od Dzieciom i słabym, starszym osobom |ła w Petersburgu jako „gwiazda“ tamtej- chetną postawę. 5 pa 
a „EW rzez oko bowiem mięsa zwierząt? zaleca się spanie po obiedzie, Ale nawet |szej opery. Zrewolucjonizowała ona rosyj- Śmiało można powiedzieć, że wszelkie 

i siedz Sc w h k gy row zak. oc-| „W innych krajach spożywają bardzo | najzdrowszy człowiek zyska wiele przez | ski balet zachowując jednocześnie jego sta |fizyczne ćwiczenia, które wpływają na este == 

I b Si am częstokroć różne kłopoty i |wiele ryb, ponieważ mięso z ryby jest da- krótko choćby drzemkę popołudniową. Je- |re, szlachetne formy. W roku 1919 poślu- |tykę ruchów są błogosławieństwem dla mi 

rak czasu. leko łatwiej strawne niż mięso innych zwie |go fizyczna i duchowa energia zwiększa |biła sekretarza angielskiego poselstwa w|liona ludzi. Im prostszy, bardziej ujmujący, 

a Czysta serweta, doniczka z kwitnącym | rząt. Równocześnie dostarcza ono organi- |się, nawet wówczas, chociażby tylko leżał. Petersburgu — Henryka Bruce. Wraz z jest człowiek, tym szlachetniejszy jest je P 
kwiatkiem, przecież choć jeden kwitnący | zmowi witamin į jodu. Wszelkiego rodzaju |a nie spał. nim pojechała do Londynu, a obecnie mie-| go charakter. Nigdzie zaś nie przejawia on rí 
kwiatek znajdzie się na naszym oknie, czy |"YDY» smacznie przyrządzone, są zawsze Zmuszanie dzieci do wykonywania za- |szka w Budapeszcie. O tańcu wypowiedzia [się w takim stopniu, jak w tańcu. Jest on 
etażerce kwiatowej — niechajże więc u- | mile widziane na stole obiadow ym. dań szkolnych zaraz po obiedzie jest z |ła w jednym z pism następujące uwagi: wezwaniem do duchownych wartości czło- 
cieszy nasze oczy przy wspólnym posiłku. Picie przy jedzeniu nie jest zalecane, | grimtu fałszywe. Proces trawienia wyma- Od niepamiętnych czasów taniec był u| wieka. Balet i ludowe tańce dają w minia- 

Nerwowym dzieciom zaleca się przed obia obciąża niepotrzebnie żołądek i rozcieńcza | ga wielu sił, których brak odczuwa się |wszystkich narodów świata wyrazem bez-|turze charakter narodowy poszczególnych 
dem krótki odpoczynek. Również pracują- |50ki żołądkowe. W rzadkich wypadkach | przy wykonywaniu zadań. Jednocześnie wy granicznego porywającego szczęścia. Jest |ludów. 

cy umysłowo winni się do tego przyzwy- |— ale tylko jako lekarstwo — należy uży- konywanie dwóch prac, to jest pracy mó- |to jedyny rodzaj sztuki, który może być Im więcej ludzie tańczą, tymbardziej 
czaić. Krótki odpoczynek sprawią, że na-| wać dla podniecenia apetytu, nieco wina | zgowej i wewnętrznej — (trawienie), nie | istotnie uważany za uniwersalny, elemen-|potrafią zrozumieć odrębność innych na- 

n prężenie, spowodowane pracą umysłową |Przy jedzeniu. Skłonne do otyłości osoby wydaje się zdrowotne. Po krótkiej choćby tarny wyraz ludzkich radości. rodów. Taniec służy ich zbliżeniu. Niezas 

1 odpada, myśli odpoczywają, żołądek za t> | winny się szczególnie wystrzegać wszelkie przerwie, wszystko nabiera inne siły i chę- Umiejętność tańca jest międzynarodo- |leżnie, z jakiej strony będziemy rozpatry< | 
działa doskonale, dopominając się o wzmoc |89 picia przy jedzeniu. © ci, x i na wa. W Afryce, Ameryce, Australii, Europie |wać rolę tańca w zwjązku ze sztuką, czy | 

p Nienie go. Jednakże wszystkie dobrze po- Płyny wszystkie powinny być podawa- A więc, nieco więcej uwagi na nasz |i Azji znajdujemy ludzi, których wychowa- |zdrowiem — zawsze będzie on służył mię 
myślane przygotowania są bezcelowe, jeże | te nie za ciepłe i nie za zimne. stół obiadowy, a życie całej rodziny ukształ [nte i warunki życiowe są prymitywne. Ży-|dzynarodowemu porozumieniu. Z inten- 

t li siadamy do obiadu w złym humorze.| Czy drzemka przy obiedzie jest wska- | tuje się inaczej i wejdzie na zdrowsze to- ją öm zdala od wielkich miast oraz ich cy-|sywnego studium własnych obyczajów wy, 

Złość, niechęć do innych ludzi, choćby naj | Zana? ry. wilizacj, gdzie taniec traktuje się jako od-|pływa logicznie zrozumienie dla innych. 3 

; bliższych, przeszkadza żołądkowi w jego poczynek: przyjemność. Wszystko, co ich |Wzrastające zainteresowanie dla tańca w | 
ciężkiej pracy trawienia. A więc, odłożyć porusza — radość czy smutek — znajduje | latacn powojennych oznacza przebudzenie ` 

P wszystkie kwasy, dąsy I kłótnie, a do obia „|swój wyraz w tańcu. tej wzniosłej sztuki. Sztuka taka jak taniec, | 

: du przychodzić z uśmiechniętą i pogodną a 5 U nas radość ta znajduje swój wyraz potęgująca poczucie zdrowia i szczęścia, | 
twarzą. w klasycznym balecie, jako artystycznej | ułatwiająca porozumienie między naroda< | 

— Kto długo je zupę, ten długo żyje — formie tańca. W równym stopniu oddaje|mi, budząca drzemiące w nas poczucie pię | 

k mówią niektórzy, Inni uważają zupy za on intymny nastrój charakter i tempera-|kna, a jednocześnie mieszcząca w sobie | 

t niepotrzebne obciążenie żołądka. Wartość t.9 ment. Dzięki zrozumiałości jednej z naj-|wszystkie te pierwiastki, może być uważa« 

"~ odżywcza zupy nie jest też na ogół wielka. trudniejszych do opanowania technik, ba-lna za sztukę prawdziwie uduchowłoną, l 

, (A tymczasem szczególnie dzieci twierdzą Chcesz intratną mieć posadę? —o000— 

u po spożyciu zupy, że są już nasycone i nie — pytam serfo, me dla hecy, f 
mogą niczego więcej jeść, a mianowicie więc posłuchaj dobrej rady — a 
jarzyn, mięsa i sałat, które stanowią głów poszerz sobie trochę plecy.» + 
ną część południowego posiłku, i posiadają m. i a 

Choćbyś nawet był geniuszem, | 


nV mna mana 


tiwia się spożywaniu pokarmów w stanie 
surowym. 


Gospodyni domu winna więc zachować 
miarę, to znaczy gotować i podawać p^- 
trawy mięszane, przeplatane surowymi sa- 


jeden liścik Z POLECENIEM. 
Od wygranej na loterii 


I dlatego na posadach 
tylu głupców z tytułami. 
ROM. 


waż stanowi zaledwie dziesiątą część spo- 
tywanego w Niemczech mięsa I bardzo e- 


śledzi nie od teraz dopiero. — Już na dłu- 
o przed wojną w Niemczech na wszelkie 
osoby zalecano masowe spożywanie śle 


PODSŁUCHANE 


— Jureczku, — woła matka, — co cd 
przyszło do głowy czytać takie dzieło? 
— Chcę się przekonać, czy mnie rodzi« 


kim wypadku zupa powinna odpaść. duszę czystą miał jak łezka, nglicy i Niemcy przepadają za tą potrawą Premier | 
Jednakże czasem specjalnie dobra zu- grunt to plecy—gdy ich nie masz Śledź w Polsce niesłuszni dt RZ udziały s 
czeka ciebie dola pieska. nie zeszedł doj „agitacji“; i w czasach kiedy jego popu+ |  członkó 
pa pobudza opetyt na dalsze PY . Po foreiaia gatunku pośledniego, Używa |larność była ogromna zgodził się, aby jes | ladięr ide 
krótkiej przerwie, po ip = ej Far Możesz chodzić 1 pót ę w Polsce najczęściej śledzi, jako przy- |go Imieniem nazwano pewien gatunek di | rodowej 
O AZ orodl jak dr'e sz zmotkiam | potada aw ki, zakąski podczas gdy w Holandii je |żych pięknych śledzi, które bodaj dotąd ną | został de 
< > pios te *-sgeaił ab ary u epa pir nie rozczulisz serca bliźnich się śledzie, obok innych potraw trzy razy | szą w Niemczech nazwę Bismarckheringe, | nych Alt 
1 suro - czy Hoto watas feat wielu zwo-| * dziurą w łokciu, twarzą bladą... Salennie, ) U, nas spożycie Śledzi Jest małe, A chandeau 
i lenni surowych potraw, których twier- Za to W. Anglii, w Norwegii konsumcja śledzi W. interesie naszego, pięknego rozwija» W śród 1: 
« dzenia © zdrowotności takiego pożywienia plecy wszystko zrobią, masowa. W Niemczech również zjada | jącego się trybactwa morskiego należałoby 5 żydów, 
« zbijają zwolennicy pożywienia gotowane- za Egy jest protektor, się 2 miliony centnarów śledzi świeżych, bardziej usilnie propagować spożycie tej dowska f 
£ go. Dowiedzioną jest rzeczą, że bardzo gotów z tobą nawet wypić wędzonych t matynowanych, a półtora ml-|ryby morskiej, zwłaszcza że i pod wzglę* kilku dni: 
£ często w pewnych pacliorzogach ar aniz- bruderszałcik sam dyrektor. „s pięcio = zyj dia ara dniej BoA jest artykułem niepośles 
mu ludzkiego, przejście na pożywienie su- y I pół mi-|dnie ch, l 
I. rowe, oddaje znakomite usługi medycynie. ję rowy Adka jodon liona sztuk. Wynosi to 50 śledzi, albo 5 sioan | LOK 
| Z drugiej strony, przeciwnicy  surowizr, -2 z eniem, kilo - śledzi na głowę rocznie — a Niemcy e i 
'} twierdzą, że już sama długość jelita, sprze wszystkie wady pozasłania ważają, że jest to ilość za mała, ponie- 


i Czy należy być jaroszem, czy też nie? c nergicznie propaguje zwiększenie spożycia NAJSTARSZA POWIEŚĆ, a, 
|i Odpowiedź: "© jadać e ak mięsza- lepszy -a — aje szanse śledzi. Nie tylko ze wzgłędu na taniość tej Któ : leść polsk | ME + 

1 re. Doświadczenia wykazały, że spożywa- poja sze cy, ryby i pożywn. jej mięsa oraz smakowitoś- limi iR $ po ? a Jest najstarszą 

i nie zbyt wiele mięsa wywołuje w orga!!- na zaszczyty i awanse... Gi — ale także ze względu na to, że jak| ” P5m pm 4 złogi ienki SALA 

| źmie ludzkim kwasy, czyniąc człowieka 0d 3 w ostatnich czasach stwierdzono — śle-| — KIE dla, =" Sienkiewicza, kwatery 
łatwo skłonnym do różnych zachorzeń jak i y protektor jest w reao dzie zawierają w obfitości witaminy, nie-| "~ Bo 7 als. Pot A, jęciu wa: 
reumatyzm i innych. Pożywienie, składają- e matja Poj ów hs śnie, Zbędne dla naszego ofganizmu w szcze-| =~~ 50 powstała przed „Potopem na. 

1 ce się tylko z owocu i jarzyn, jest ze boj szyDKO me sobię gólności witaminy działające przeciwko MIŁY JURECZEK O WA 
względu na jego bogactwo soli mineralnych | ` na ubranku twym zabłyśnie.., a bn Joc GATA T zwanej ie s m ; : . 5» Tremp z. 

4 i in, oczywiście pożądane dla organi gielskiej chorobie. (Anglicy już się z nie ziesięcioletni Jureczek zdobył skądś zycyj nie 

i gry ciężko aoc? sądzą, za mar ać rzy Tep w życiu... wyleczyli dzięki śledziom). ) „ dzieło „Zasady wychowania" i zabrał się nel. Na « 
jeszcze, że nie niogą żyć bez mięsa I jaj. inaczej, wiemy Niemcy propagują zresztą spożywanie |z powagą do czytania. zajęto pr 


i łatkami i owocem. Uzi — nawet Bismarck wziął udział w tej ce dobrze chowają, " i 


7 Przesunął się szorstko obok niej I szybkim krokiem 


Concordia MERRLE 


— Jestem ci ogromnie wdzięczna. PAGESI | 


szepnęła Jacqueline. — Ale Że... pamiętają... © nim.. sl 
| 


opuścił laboratorium. Ale Jacqueline choć nabrała zaufa- Jej szczera wiara zapiekłą go boleśnie. _ Wyszedł m= Tak. 
nia do Duana to przecież nie było to równoznaczne z sym- z pośpiechem bez słowa pożegnania, — Ol gdyby był dożył tego dnia.. triumłu., O! gdyby 
patią I on wiedział o tym. Przekonała się, że niechęć do Wrócił po dwóch dniach ze świetną nowiną. Jacqueli- mógł wiedzieć... j 


niego nje miała nic wspólnego z nieufnością. Wydawano 
jej się to niedorzeczne, ale tak było. Los jest przewrotny, 
Nie lubiła Duana i koniec. Bez powodu. 

Duan zaś cieszył się, że zyskał u niej chociaż zaufa- 
nie, to ułatwiało mu wykonanie pewnych planów, bo 
Jacqueline zostawiała mu wolną rękę. Skoro tylko wspól- 
na praca dobiegła końca, zaczął od propozycji przepros 
wadzenia ostatecznych prób. Zgodziła się. Przeczeka- 
wszy parę dni,-powiedział jej, że próby odbyły się wo- 
bec grona wybitnych uczonych, że udały się całkowicie, 
że nowa metoda zrobiłą wielkie wrażenie. Radość 
Jacqueline była tak wielka, że Duanowi serce pękało. Ale 
nie zdradził się. Zapytał, czy może złożyć raport odpo- 
wiednim czynnikom, celem wprowadzenia owej metody 
w życie. Dziękowała mu serdecznie, p 


Jacqueline 
i miłość 
| 
| 


— Ty to lepiej załatwisz, niż ja. Ja nie wiedziałabym, 
co robić — powiedziała z wdzięcznością. — Weź wszy= 
stko na siebie. 

— Dziękuję — odparł poważnie. Ach! jak go ta Żało- 
sna komedia bolała. Przez następne dwa tygodnie cho- 
dził struty, W końcu, wychodząc kiedyś rano na konsye 
lium, oznajmił żonie: 

— Towarzystwo Badań Farmaceutycznych zaintere- 


ne nie posiadała się z radości. Patrząc w jej czyste oczy, 
rozjaśnione wdzięcznością, pozwolił sobie na moment ną 
— sen na jawie, sen o szczęściu! 

Nim przedsięwziął następne posunięcie, płynął ty- 
dzień z okładem. Znów udał się do jakiegoś miasta ną 
północy i wrócił z wieścią jeszcze lepszą. niż za pierw= 
szym razem, Mianowicie ową towarzystwo dało wyraz 
swego uznania dla odkrycia profesora Milsoma, proponus 
jąc honorarium. 

— Pewnie coś z tega będzle — zakończył Duan 
sprawozdanie nie patrząc na żonę, W tej chwili nie mógł 
jej spojrzeć w oczy. 

Stało się, jak przepowiedział, 

Któregoś następnego wieczora po obiedzie Jacqueli- 
ne przyszła do jego gabinetu. Stanęła przy biurku i spoj- 
rzała ną niego ponad stosem książek i papierów. 

— Patrz, co dziś dostałam z poczty. — Wyjęła z kie» 
szonki list i podała, 

Duan rozchylił kopertę. "Wewnątrz tkwił blankiet 
z firmą: „Towarzystwo Badań Farmaceutycznych Oddział 
Chorób Umysłowych'* oraz czek na pięć tysięcy funtów. 
Duan oddał żonie czek bez słowa. Czuł, że w tym .mo- 
mencie nie mógłby się odezwać, 


Nie dokończyła z nadmiaru wzruszenia, 

Chwila milczenia. Jacqueline przesunęła dłonią pd 
oczach, 

— lle ci jestem winna? — zapytała znienacka, 

Duan poderwał ostro głowę, 

— Mnie! — zdumiał się, 

— lle wyłożyłeś ną nasz dam przez ostatnie miesią< 
ge życia ojcaź 

Doktór był zaskoczony, Maklego obrotu rzeczy nią 
spodziewał się.. Co prawda Jacqueline wspominała, że 
spłaci dług skoro tylko specyfik Milsoma zacznie przys 
nosić dochody, ale nie przypuszczał, Że od razu z tym 
wystąpi.. Może dlatego, że ostatnią byłą tak przyjaciel 
ską, jakby zapomniała o niechęci.. 


Nie wiedział, co robić, Na próżno przekonywał, bła< 
gał, gniewał się. Jacqueline była niewzruszona, W końs 
cu wykrzyknęła: 

— W takim razie odeślę czek z powrotem, 

— Nie, nie! Co to to nie! Odsyłać! Na Roga! Wszy- 
stko, byle nie to! — urwał z nagłym przestrachem, by 
przecież „Towarzystwo Badań Farmaceutycznych* nie 
wiedziało nic o tym czeku. 

— Więc proszę, powiedz mi — nalegała, 


sowało się specyfikiem Milsoma — z trudem wymawiał — Oddają hołd geniuszowi ojca! — wykrzyknęła. Nie było rady. Musiał powiedzieć jakąś sumę. Nie za 

to słowo. — Jadę z nimi pomówić. Wpierw jeszcze mu- — Najzupełniej — najzupełniej zasłużony — wyrzu- niską, boby się zorientowała. 
p szę być u kilku chorych i potem od razu na pociąg. Mo- cił ze ściśniętego gardła. I mówił szczerze. l M Tysiąc pięćset — mruknął ponuro. Plan nie udał 
Powiażć 22 | żliwe, że zabawię kilka dni. — Nie ze względu na siebie jestem szczęśliwa — się. 
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